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POGODA
Dziś będz>e pogoda słoneczna i zimno, 

temperatura najwyższa od 12-15 sto­
pni, w nocy pochmurno, temp. 13—15 

stopni. Wiatry półn. zachodnie.
W środę będzie pochmurno i nieco 

cieplej, temperatura około 30 stopni.

Wschód 7.14, zachód 4.23.

KALENDARZYK
Dziś — wtorek, dnia 21-go 

grudnia — Jana, Tomasza, 
Tomislawa.

Jutro — środa, dnia 22-go 
grudnia — Leona, Zenona, Ho­
noraty, Franciszki.

Pojutrze — czwartek, dnia 23 
grudnia — Sławomira, Wiktorii.

MAYOR RICHARD J. DALEY NIE ŻYJE
Jedność Polityczna Egiptu i Syrii

Nieudana 
Wizyta 

Jaroszewicza 
w Londynie 
Londyn (DP). Przyjazd Piotra Ja­

roszewicza, premiera PRL, do Lon­
dynu przeszedł niepostrzeżenie. Pra­
sa pominęła go prawie całkowitym 
milczeniem. Budżet i posiedzenie eg­
zekutywy Labour Party pochłonęły 
całkowicie uwagę rządu brytyj­
skiego oraz społeczeństwa.

Wizyta na Downing Street u prem. 
Callaghana odbyła się wstydliwie. 
Samochody z Jaroszewiczem zaje­
chały od tyłu, przed kuchenne wej­
ście.

Downing Street, od Whitehallu, 
była zamknięta barierą, przed którą 
stał kordon policji. Grupa kilkudzie­
sięciu studentów polskich denyin- 
strowała w pobliżu Cenothaphu do 
godziny 11 w nocy. Demonstracja 
była spokojna. Transparenty glosi- 
: “Robotnicy polscy, jesteśmy z 
wami” “Nie ma chleba bez wolnoś­
ci”; oraz po angielsku: “Jarosze­
wicz — Soviet agent, traitor of Po­
land”; “Free polish workers”; “So­
viet troops out of Poland”; “Free­
dom in — tirany out”.

Przy przyjeździe samochodów re­
żymowych wznuszcao okrzyki: “Fa­
szysta!”, “Gestapo!”, “Soviet 
NKWD!”.

Dla Jaroszewicza, przyzwycza­
jonego do służalczych ukłonów i 
kwiatów od wystraszonych dzieci, 
musiała to być przykra niespodzian­
ka.

Już w pól godziny po przybyciu do 
Londynu Jaroszewicz miał dowód 
jak emigracja jest przeciwna jego 
wizycie.

Jaroszewicz wylądował na lotni­
sku Heathrow o godz. 10.15. O 10.40 
kawalkada 10 samochodów reży­
mowych zatrzymała się przed pom­
nikiem Lotnika Polskiego na Northolt. 
Zespół urzędników reżymowych stał 
w dwuszeregu przed pomnikiem pod 
wodzą jakiegoś pułkownika w 
PRLowskim mundurze. Była też 
grupa eks-lotników polskich z 2 
transparentami. Jeden z nich głosił:

“Złóż wieniec pod pomnikiem Ka­
tyńskim”.

Drugi transparent głosił po an­
gielsku: “Do nat forget Katyn Me­
morial”.

Policja (bardzo liczna) obstawiła 
pomnik. Czerwona taśma odgradza­
ła publiczność. Policja (uprzedzona 
że będzie demonstracja lotników) 
przesunęła grupę polskich lotników 
na drugą stronę bardzo szerokiej w 
tym miejscu szosy. Juroszewicz zło­
żył pośpiesznie wieniec przed pom­
nikiem i nie racząc nawet przywitać 
się ze służalczą gromadą urzędników 
ambasasady wsiadł z powrotem 
do auta. Kawalkada natychmiast od­
jechała.

Telewizja BBC w programie połu­
dniowym pokazała demonstrację 
polskich lotników.

Ceny Kawy 
Będą Dalej 
Zwyżkować

Washington (UPI) — Ekonomiści 
z Dept. Rolnictwa przewidują, że ce­
ny kawy będą dalej zwyżkować w 
roku 1977, zanim produkcja kawy 
wróci do normalnego stanu w roku 
1978 i 1979. Cena herbaty także pod­
skoczyła rekordowo na rynku w 
Londynie, a cena kakao według za­
powiedzi złych zbiorów kakao w Za­
chodniej Afryce, będzie także szła 
w górę.

Rekordowa podwyżka cen kawy 
została spowodowana przymrozka­
mi jakie nawiedziły plantacje kawy 
w Brazylii w lipcu, 1975 r., niszcząc 
większość plantacji. Brazylia jest 
największą producentką kawy w ca­
łym świecie.

Historyczne 
Porozumienie 
w Kairze
“Punkt Zwrotny” 
w Układzie Sił 
Bloku Arabskiego 
Kair (UPI) — Czterodniowa wizyta 

w Kairze syryjskiego prezydenta Ha- 
feza Assaoa i jego konferencje z egip­
skim prezydentem Anwarem Sadatem 
ukoronowane zostały ustaleniami i 
podpisaniem wspólnej deklaracji “o 
wyjątkowym znaczeniu,” stanowiącej 
punkt zwrotny i “w niedalekiej przy­
szłości zabezpieczającej dobrodziej­
stwa dla arabskiej ojczyzny.”

Po złożeniu podpisów, obaj prezy­
denci odjechali na lotnisko, skąd 
po dokonaniu przeglądu egipskich 
oddziałów wojskowych, syryjski 
gość odleciał do Damaszku.

Tekst zawartego układu zostanie 
ogłoszony w południe wschodniego 
czasu amerykańskiego, w czasie 
konferencji prasowych, przez egip­
skiego ministra spraw zagranicz­
nych Ismaila Fahmi w Kairze i 
syryjskiego ministra spraw zagra­
nicznych Abdela Halima Khaddama 
w Damaszku.

W kołach dyplomatycznych okre­
śla się zawarte porozumienie, jako 
ważny krok na drodze do jedności 
obu państw, z ustanowieniem wspól­
nego przywództwa politycznego 
włącznie.

Dyplomaci są zdania, że układa­
jące się strony nie przewidują na­
tychmiastowej federacji obu 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Podejrzany 
Głosi Swoją 
Niewinność
Zurich (DP) — Adwokat poszuki­

wanego przez władze holenderskie 
milonera 77-letniego Pietera Men- 
tena, podejrzanego o zbrodnie wo­
jenne w Polsce, rozesłał prasie ko­
munikat o przesłuchaniu go przez 
policję szwajcarską.

Menten zeznał że jest niewinny, 
że od września 1939 r. nie był ani 
razu w tej polskiej miejscowości, 
gdzie według informacji władz ho­
lenderskich miał w lipcu i sierpniu 
1941 mordować Żydów, a w drugiej 
znalazł się w czasie wojny jako wię­
zień SS.

Na pytaniu dlaczego uciekl przed 3 
tygodniami do Szwajcarii oświad­
czył, że nie wierzy w holenderską 
sprawiedliwość, a na pytanie czemu 
przed aresztowaniem przez Szwaj­
carów usiłował popełnić samobój­
stwo łykając wielką ilość środków 
nasennych, odpowiedział też bardzo 
dziwnie. Twierdził że widząc towa­
rzyszących detektywom szwajcar­
skim Holendrów, zląkł się że to przy­
szło po niego hitlerowskie gestapo.

Obrońca Mentena oświadczył że 
apelował do dyrektora szwajcar­
skiego departamentu sprawiedliwo­
ści aby przed wydaniem decyzji co 
do ekstradycji jego klienta dal mu 
możność złożenia wyjaśnień.

Rzecznik departamentu wyjaśnił 
że zgodnie ze specjalnym dekretem 
o ściganiu zbrodni przeciw ludzkości 
po wydaniu decyzji Menten nie bę­
dzie miał prawa apelacji. Orzecze­
nie to będzie ostateczne.

Menten zdobył swoje miliony jako 
hadlarz dziełami sztuki.

Egzekucja w Iranie
Teheran (UPI) — Od kul plutonu 

egzekucyjnego zginęła w Iranie 
kobieta — Zahra Aghadani Gwol- 
khaki, oskarżona o udział w czterech 
co najmniej terrorystycznych za­
machach bombowych. Jest ona 96 
osobą zgładzoną w tym roku w egze­
kucji lub w starciach ogniowych 
terrorystów z irańskimi władzami 
bezpieczeństwa.

1902 1976

Mayor Richard J. Daley

Ulasewicz 
Staje w Sądzie 
New York. (UPI) — Anthony 

Ulasewicz, lat 58, były detektyw, 
który za rządów prezydenta Nixona 
wmieszany był w skandaliczny pro­
ces Watergate, przy wypłacie około 
$200,000 włamywaczom do kwatery 
Watergate, dzisiaj staje w sądzie 
oskarżony o niezapłacenie podatku 
federalnego od niedeklarowanych 
na wykazach z roku 1971 i 1972 
dochodów w sumie $41,000. Oskar­
żenie przeciwko Ulasewiczowi zo­
stało wniesione w kwietniu, 1975 
roku.

Prokurator federalny zamierza 
powołać jako świadków w tym pro­
cesie, byłego rzecznika Białego 
Domu, John Dean, b. urzędnika 
Białego Domu, Johna Ehrlichman, 
Herberta Kalmbach, James McCord 
i John’a Caulfield. Obrońca Ulase- 
wicza powiada, że powoła jako 
świadka G. Gordon liddy, jednego 
z czołowych figur afery Watergate, 
oraz oskarżonego Ulasewieża.

Ehrlichman, w towarzystwie mar­
szałków federalnych opuścił wczoraj 
zakład więzienny w Safford, Ari­
zona, odlatując do Nowego Yorku. 
Rozprawa Ulasewicza może trwać 
przez cały tydzień. W razie uznania 
go winnym oszustwa podatkowego, 
czeka go kara sześciu lat więzienia 
i $10,000 grzywny.

Zwłoki Perona 
Złożono 
w Grobie

Buenos Aires, Argentyna (UPI). 
W dwa i pól roku po zgonie zwłoki 
byłego prezydenta Argentyny, Juan 
D. Peron zostały w niedzielę nare­
szcie złożone w grobie na lokalnym 
cmentarzu. Trumna zawierająca 
zwłoki Perona została zabrana w 
niedzielę rano z rezydencji prezy­
denta Argentyny, mieszczącej się 
na granicy stolicy i z pełnymi hono­
rami złożona w grobie. Zwłoki od 
zgonu znajdowały się w specjalnej 
krypcie w piwnicy rezydencji pre­
zydenta. Zwłoki jego drugiej żony, 
Eva Peron, w październiku z peł­
nymi honorami wojskowymi zostały 
złożone w rodzinnym mauzoleum na 
innym cmentarzu.

Gen. Jorge Videla, szef junty woj­
skowej, która sprawuje rządy w Ar­
gentynie po obaleniu rządu trze­
ciej żony Perona, Izabeli Peron, po 
objęciu władzy w marcu br. zamie­
szkuje w bazie wojskowej, gdyż od­
mówił zamieszkania w rezydencji 
prezydenta, w której przez dłuższy 
okres czasu znajdowały się zwidu 
Ewy Peron, a przez ostatnie dwa i 
pół roku Juan Perona.

Kadzidło 
Urodzinowe 

Dla Breżniewa
Musowa (UPI) — Całe przy­

wództwo sowieckie, przedstawicieli 
partii z państw satelickich bloku 
wschodniego, kompartii z kilku 
państw zachodnich oraz z Mongolii 
i z Kuby zebrali się na Kremlu, 
aby z okazji 70 urodzin okadzić 
Leonida Breżniewa serią wiemo- 
poddańczych pochwal.

Z tej urodzinowej okazji Breżniew 
otrzymał trzeci już order Lenina, 
drugi order bohatera pracy sowie­
ckiej ze złotą gwiazdą i szablą oraz 
wysłuchał hołdowniczych przemó­
wień.

Mówcy sławili go za zalety cha­
rakteru, a w szczególności za 
“skromność i bezpretensjonalność” 
oraz za nieustępliwe wysiłki na rzecz 
pokoju światowego oraz “podniesie­
nia poziomu kulturalnego” społe­
czeństwa ZSRR.

W ceremonii kremlowskiej nie 
brał udziału przywódca komuni­
stów chilijskich Luis Corvalan, któ­
ry wraz z żoną i dwiema córkami 
przybył do Moskwy, wymieniony 
na dysydenta sowieckiego Władimi­
ra Bukowskiego i jego rodzinę.

Uroczystość urodzinowa była 
transmitowana przez telewizję so­
wiecką i co starsi mieszkańcy Mo­
skwy twierdzą, że “czegoś podobne­
go” nie było od 1949 roku, kiedy to 
70 urodziny obchodzi) opryszek Sta­
lin.

Nowe Lekarstwo
Boston, Mass. (UPI) — Nowe le­

karstwo, “bromocriptine” okazało 
się skuteczne w leczeniu pacjentów 
cierpiących na chorobę Parkinsona”, 
powodującą postępowy paraliż mię­
śni i trzęsionkę. Lekarstwo to użyte 
wraz z lekarstwem “L-Dopa” zostało 
zastosowane 14 pacjentom, jak po- 
daje dr. Abraham Liberman ze szko­
ły medycyny przy uniwersytecie New 
York. Wśród dziesięciu ustalono 
znaczniejszą poprawę w stanie zdro­
wia.

Zmarł Redaktor 
Tadeusz Horko
Londyn (DP) — Tadeusz Horko, 

lat 64, dawny redaktor “Dziennika 
Żołnierza” w Szkocji, potem wielo­
letni redaktor “Dziennika Polskie­
go”, uczestnik kampanii w Narwiku 
oraz inwazji na kontynent, zmarł w 
sobotę w Hove. Znakomity dzien­
nikarz, oddany sprawie niepodległo­
ści, miał rzesze oddanych przyja­
ciół. Pozostawił żonę Shell, córkę 
Krystynę i siostrę w Polsce.

Rosalynn Carter 
w Białym Domu
Plains, Ga. (UPI) — Rosalynn 

Carter, żona prezydenta-elekta Jim­
my Carter, przybyła w poniedziałek 
do Washingtonu wraz z córką Amy, 
ażeby zwiedzić i zapoznać się z 
Białym Domem i mieszkaniem 
przeznaczonym dla rodziny prezy­
denta. Pani Carter także odwiedziła 
szkołę publiczną Stevens, gdzie 9-cio 
letnia Amy rozpocznie naukę w 
styczniu.

Pani Carter, pod nieobecność ro­
dziny prezydenta forda, w zwiedza­
niu Białego Domu towarzyszył szef 
służby domowej Rex Scouten. Pani 
Carter na zaproszenie prezydentowej 
Fordowej, zamieszkała w Blair 
House, we wtorek wróciła do Plains, 
Georgia, gdzie rodzina spędzi okres 
świąteczny.

Premier 
Izraelski 

Zrezygnował
Jerozolima (UPI) — W wyniku 

przesilenia gabinetowego, jakie 
powstało w czasie minionego week­
endu, izraelski premier Yitzhak Ra­
bin zrezygnował ze stanowiska 
szefa rządu.

W liście zawierającym tylko jedno 
zdanie, Rabin zawiadomił o swej 
decyzji prezydenta Ephraima Kat- 
zira.

Rezygnacji premiera uratowała 
rząd i dominującą w tym rządzie 
Partię Pracy, przed nieuchronną po­
rażką, jaką przyniosłoby głosowanie 
o nieufności dla rządu. Do glosowa­
nia w Parlamencie miało dojść dziś. 
Wniosek w tej sprawie dożył silny 
blok opozycyjny Likud.

Rezygnacja premiera oznacza, że 
wybory powszechne odbędą się 
prawdopodobnie już w maju, a nie — 
jak ustalono poprzednio w listo­
padzie 1977 roku. Aż do wyborów 
Rabin będzie stał na czele rządu 
tymczasowego.

W kolach politycznych mówi się, 
że rezygnacja premiera Rabina 
oznacza, że inicjatywy pokojowe 
będą odłożone na okres późniejszy. 
Do tej pory oczekiwano, że podjęte 
zostaną zaraz po inauguracji amery­
kańskiego prezydenta-elekta Jimmy 
Cartera.

Mówi się też, że obecnie zmniejszy 
się nacisk Washingtonu, aby Izrael 
zadeklarował gotowość oddania oku­
powanych terytoriów arabskich je­
szcze przed wznowieniem konferen­
cji genewskiej, poświęconej rozłado­
waniu konfliktów na Bliskim Wscho­
dzie.

Podsłuch 
Rozmów Załóg 

Lodzi ZSRR 
Washington (UPI) — Przez 

ostatni rok władze marynarki wo­
jennej rutynowo podsłuchiwały 
rozmowy prowadzone z lądem 
przez sowieckie lodzie podwodne 
na Atlantyku i Pacyfiku, dzięki 
aparatom wydobytym z zatopio­
nej łodzi sowieckiej na Pacyfiku 
w roku 1974.

Dziennik Washington Post, po­
dając tą wiadomość powiedział 
że Sowiety ostatnio przeszli na 
system komunikacyjny z krajem 
drogą satelitów, wobec tego pod­
słuchy rozmów prowadzonych z 
sowieckich łodzi podwodnych z 
lądem zostały zaprzestane.

Zatopiona przed dziewięciu laty 
sowiecka łódź podwodna, wydo­
byta z dna oceanu w lecie 1974 
roku przez agencję CIA za po­
średnictwem specjalnie zbudo­
wanego kosztem $250 statku Glo- 
mar, została niemal w całości 
wydobyta, a nie częściowo, jak 
podawały pierwsze komunikaty.

Wojska 
Syryjskie 

wRedakcjach
Bejrut. (UPI) — Oddziały syryj­

skie, występujące z mandatu Ligi 
Arabskiej, zajęły redakcje siedmiu 
dzienników libańskich, pozostawia­
jąc swobodę jedynie prawicowym 
i prosyryjskim wydawnictwom.

W niedzielę wieczorem zamknięto 
także redakcję agencji UPI i tygo­
dnika “Newsweek”, ale po kilku 
godzinach zezwolono na wznowienie 
działalności.

Zajęty został natomiast nieza­
leżny dziennik “An Nahar”, który 
obok kairskiego “Al Ahram” za­
licza się do czołowych dzienników 
w świecie arabskim, organ partii ko­
munistycznej “An Nida” oraz 
franko-języczny “LOrient le Jour”.

Zagraniczni dziennikarze mogą 
swobodnie korzystać ze swoich biur, 
mieszczących się w Domu Prasy, 
pod warunkiem jednak, że nie będą 
kontaktowali się z personelem 
zamkniętych dzienników.

Akcję wojsk syryjskich spowo­
dował artykuł redakcyjny naczel­
nego redaktora dziennika “An 
Nahar", który wezwał prezydenta 
Eliasa Sarkisa, aby ogłosił wy­
tyczne dla prasy i zakazał wojskom 
syryjskim mieszania się do spraw 
dziennikarskich.

107 Wypadków 
Rzadkiego Paraliżu
Atlanta, Ga. (UPI) - Ośrodek 

Walki z Chorobami Zakaźnymi 
podaje, że dotychczas zanotowano 
107 wypadków rzadkiego paraliżu 
“Guillian-Bare Syndrome”, na 
który zapadły osoby po poddaniu się 
zastrzykom szczepionki przeciwko 
grypie świńskiej. Program szcze­
pienia wszystkich Amerykanów 
szczepionką przeciwko grypie świń­
skiej, zarządzony przez rząd fede­
ralny kosztem $135 milionów, został 
przed kilku dniami wstrzymany, 
po pierwszych wiadomościach o 
ujemnych skutkach szczepienia.

6 Ofiar 
Pożaru

Los Angeles (UPI) — Pięć doro­
słych osób i trzy letnia dziewczynka 
zginęli w pożarze dwupiętrowego 
starego domu zawierającego 20 
mieszkań. Pożar wybuchł wczoraj 
około godziny dziewiątej wieczorem. 
Ponad 20 osób odniosło okaleczenia 
skacząc z okien swych mieszkań 
na ziemię. Strażacy wyratowali sie­
dem osób za pomocą drabin przyło­
żonych do okien.

Około 70 strażaków walczyło z po­
żarem przeszło godzinę, zanim 
zdołano go opanować. Szkody obli­
czane są na około $50,000.

Zmarł Wczoraj 
Po Południu 
Na Zawał Serca

Pogrzeb Jutro. 
Kondolencje 
Napływają 
z Całego Kraju

Chicago (UPI-CT). Miasto Chica­
go poniosło wczoraj niepowetowaną 
stratę przy niespodziewanym zgonie 
długoletniego, gdyż od roku 1955, 
mayora Richard J. Daley, który 
zmarł na zawał serca, licząc lat 
74 przy zgonie. Daley udał się po po­
łudniu do biura swego lekarza dr 
Thomas J. Coogan Jr., pnr. 900 N. 
Michigan Ave., na rutynową egza- 
minację lekarską. Wchodząc do biu­
ra lekarza, Daley czuł się i wyglądał 
świetnie. Przy egzaminacji pacjen­
ta dr Coogan zauważył nierówne bi­
cie serca i zalecił mu udanie się do 
szpitala Northwestern Memorial, 
iia co Daley niechętnie się zgodził, 
ale posłuchał rady swego lekarza i 
zadzwonił do syna Michael ażeby go 
o tym poinformować. W międzycza­
sie lekarz uda) się do następnego po­
koju ażeby zadzwonić do szpitala i 
poczynić przygotowania na przyję­
cie jego pacjenta. Po powrocie do 
swego biura około godziny 2.02 po 
południu dr Coogan zauważył zmie­
niony kolor twarzy Daley, który sie­
dział bez ruchu na krześle. Dr Coo­
gan natychmiast wezwał swego 
asystenta dr Robert Reid do pomo­
cy, starając się ratować mayora. 
Wezwano następnie straż pożarną 
i lekarzy z szpitala Northwestern. 
Przez 90 minut walczono o przywró­
cenie mayora Daley do życia, ale 
wszystkie zabiegi okazały się bez­
skuteczne i o godzinie 3.40 po połu­
dniu uznano że Daley nieżyje.

W międzyczasie wezwano żonę 
mayora Daley jak i jego dzieci do 
biura lekarza, którzy w następnym 
pokoju śledzili rozpaczliwe zabiegi 
lekarzy w ratowaniu życia mayora.

Pogrzeb
Zwłoki mayora Daley zabrano do 

zakładu pogrzebowego McKeon, 
oddalonego tylko o kilka bloków od 
rezydencji mayora mieszczącej się 
pnr. 3536 S. Lowe Ave. Zwłoki ma­
yora Daley będą wystawione dzisiaj 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Bell, Kreps 
i Berglund - 
Nominałami
Plains, Ga. (UPI) — Prezydent- 

elekt Jimmy Carter mianował wczo­
raj członkami swego gabinetu na­
stępujących: —

B. Sędzia Federalnego Sądu Ape­
lacyjnego, Griffin Bell, lat 58, z 
Atlanta, Georgia, prokuratorem ge­
neralnym.

Wicerektor uniwersytetu Duke, 
Juanita M. Kreps, lat 55, sekreta­
rzem przemysłu i handlu.

Kongr. Robert Bergland z Minne­
sota, lat 48, sekretarzem rolnictwa.

Carter zapowiedział, że na dzisiej­
szej konferencji prasowej mianował 
będzie dalszych członków swego ga­
binetu. Na stanowisko sekretarza 
pracy, wysuwane jest nazwisko 
ekonomisty z uniwersytetu Texas, 
dr Ray Marshall. Na sekretarza 
obrony nazwisko rektora Instytutu 
Technologicznego w Kalifornii, wy­
bitnego naukowca w zakresie nukle­
arnym, dr Harold Brown. Na stano­
wisko sekretarza spraw mieszka­
niowych i rozbudowy miast (HUD) 
nazwisko byłego ambasadora ame­
rykańskiego w Luksemburgu, Patri­
cia Roberts Harris, wybitnej Mu­
rzynki i adwokata.

Zmiana Nazwy
Bangkok (UPI) - Wietnamska 

partia robotnicza (komunistyczna) 
zmieniła swoją nazwę na komuni­
styczną partię Wietnamu i zwięk­
szyła ilość członków politbiura z 11 
do 14.
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Liczba Zachorowań
Na Odrę Wzrosła w U.S.

Z Życia Samopomocy 
Nowej Emigracji

Atlanta (DP-D). Wypadki zacho­
rowania na odrę wzrosły w tym roku 
o 64 procent i federalny przedstawi­
ciel zdrowia powiedział, że jest za­
niepokojony, że przyszły rok może 
być jeszcze gorszy — przynajmniej 
częściowo ze względu na program 
szczepień przeciwko świńskiej gry­
pie. “Została odwrócona uwaga, 
czas, personel i pieniądze” z pro­
gramów szczepień przeciw innym 
chorobom, włącznie z odrą” — po­
wiedział dr Lyle Conrad, asystent 
dyrektora oddziału szczepień w na­
rodowym ośrodku dla kontroli cho­
rób.

“Obawiamy się, że 1977 rok może

być gorszy, chyba że opanujemy sy­
tuację” — powiedział Conrad.

“Sezon wypadków odry zazwyczaj 
nadchodzi na wiosnę — powiedział 
on — i mamy nadzieję, że do tego 
czasu sprawa grypy będzie skończo­
na i będziemy mogli zwrócić całą 
uwagę na inne szczepienia.”

Ośrodek chorobowy podał raport 
o 36,375 wypadkach odry w Stanach 
Zjednoczonych do 22 listopada. W 
tym samym czasie ubiegłego roku 
były raporty o 22,754 wypadkach.

Większość wypadków wydarzyła 
się jak zwykle na wiosnę — powie­
dział Conrad. To było zanim pro­
gram szczepień przeciwko grypie 
rozpoczął się.

Z radością i ze smutkiem dono­
simy Państwu, że Prezes Honorowy
1 Kronikarz naszego Stowarzyszenia 
p. Jerzy Zaleski wyjechał z Chicago 
wraz ze swą małżonką Ireną, by 
naocznie przekonać się, czy rekiny 
naprawdę atakują ludzi i by na­
cieszyć się Słoneczną Florydą. Dzie­
limy z nim jego radość. A smutek 
dotyczy mnie, bo muszę za Niego 
odrabiać “pańszczyznę.”

Przed Sylwestrem Samopomocy 
wszyscy się martwią, czy się uda i

Nowa “Trędowata”
Na ekranach kin w całej Polsce 

wyświetlany jest film reż. J. Hoff­
mana “Trędowata,” wg. powieści 
H. Mniszkówny. Utwór zrealizowano 
z dużą troską o zachowanie realiów 
epoki, w której toczy się akcja. Je­
dnym z walorów filmu są zdjęcia na­
kręcone w zabytkowych obiektach 
m. in. w zamkach w Książu i Łańcu­
cie. Rolę tytułowej bohaterki gra 
Elżbieta Starostecka, której ekra­
nowym partnerem — jako ordynat 
Michorowski — jest Leszek Tele- 
szyński. W innych głównych rolach 
występują Jadwiga Barańska i Cze­
sław Wołłejko.

Z Cleveland, Ohio
Posiedzenie miesięczne Gminy 88 

ZNP odbędzie się w czwartek, dnia 
26 grudnia — a nie jak wcześniej 
podawaliśmy 28 grudnia — o godz.
2 po południu, w Domu Czytelni 
Polskiej, pnr. 1108 Kenilworth, Cleve­
land, Ohio. Za omyłkę serdecznie 
Czytelników przepraszamy.

czynią to zupełnie niepotrzebnie, bo 
zawsze się udaje. Żeby więc tych 
zasmuconych natchnąć lepszą wiarą 
skleiłem cudze i własne słowa w 
niefrasobliwą piosenkę;

Precz, precz od nas smutek wszel­
ki,

Zapal fajkę, staw butelki, Bo tu u 
nas na Milwaukee Sylwestrowy Bal. 
Panie gładkie i Kociaki,

roześmiane ich buziaki, A na na­
szej górnej sali głośny słychać gwar.

Bo gdy orkiestra zagra Janczew­
skiego,

To wszystkie pary tańczą na całe­
go.

Na naszej Zabawie Sylwestrowej 
wszyscy czują się swobodnie jak w 
rodzinie. Stroje panów dowolne. Pa­
nie przychodzą zazwyczaj w długich 
sukniach. Orkiestra Janczewskiego 
mówi sama za siebie. Na miejscu 
bufet z potrawami gorącymi i 
zimnymi, oraz bar. Wszystko po ce­
nach umiarkowanych. Na każdy 
stół podana jest butelka wina gratis. 
Wstęp $8.00. Początek o godzinie 
8:30 wieczorem.

Bilety na stoliki (8 osób) czy na 
mniejszą liczbę można zamawiać 
już teraz, telefonując 252-7645.1 ra­
dzę z tern się pospieszyć, bo sala 
choć ładnie udekorowana, nie jest 
zbyt wielka, a Zarząd Miejski za­
brania przesuwania ścian.

A tych z Szanownych Państwa, 
którzy nie pójdą na Sylwestra i nie 
będą zaangażowani do bawienia 
wnuków, zapraszamy do naszej za­
sobnej biblioteki, otwartej w soboty 
po świętach, godz. 5-8 wieczorem, 
gdzie zawsze można jakąś ciekawą 
książkę wygrzebać i w brydża za­
grać i kawy gorącej się napić.

Z okazji Świąt Bożego Narodzenia 
i Nowego Roku, Stow. Samopomocy 
składa członkom i naszym przyja­
ciołom jak najlepsze życzenia.

Jedzcie w miarę, pijcie zgodnie 
Niech Was bieda nie ubodnie.
Do następnego komunikatu—K. P.

“Dżinsy”
“Los Angeles Times” jest zdania, 

że dżinsy zawdzięczają swą karierę 
przekształcaniu się sylwetki czło­
wieka. Pokolenia powojenne rodzą 
się z długimi nogami i szczupłymi 
siedzeniami — a więc idealna figura 
do noszenia dżinsów. Amerykańska 
firma “Lewis Strauss” ciągnie, jak 
się wydaje największe zyski z tej 
antropologicznej ewolucji siedzenia. 
W1961 roku 3,000 pracowników szyło 
ponadczasowe dżinsy, które emi­
grant polski Strauss zaoferował po 
raz pierwszy kalifornijskim poszu­
kiwaczom złota w r. 1850. W roku 
1971 spadkobiercy zatrudniali już 
17,500 szwaczek, gdyż współczesne 
młode pokolenie żywi głęboką po­
trzebę “oddolnej” uniformizacji.

W NRF także: stratedzy działu 
sprzedaży firmy “Levi-Strauss” 
lokują na rynku zachodnioniemiec- 
kim towar wartości 150 milionów 
marek rocznie. Londyński “Times” 
twierdzi, że dżinsy “ucieleśniają nie­
które z wartości owego ducha, suro­
wego indywidualizmu, który podbił 
“Dziki Zachód.” Pewien sprzedaw­
ca hamburski dodaje z dumą: 
“Dżinsy — to filozofia”. Jest to 
z całą pewnością pierwsza na 
świecie filozofia w 45 rozmiarach, 
która pasuje na każdego.

Apatia Rodziców
Washington (UPI). W prze­

prowadzonej przez Krajowe 
Stow. Nauczycieli sondzie opinii 
publicznej, stwierdzono, że wie­
lu nauczycieli uważa powszechną 
apatię rodziców wobec postępu 
ich dzieci w nauce, za najwięk­
sze zło. nauczyciele narzekają 
także na brak dyscypliny w do­
mach rodzicielskich, jak i brak 
poparcia ze strony rodziców dla 
nauczycieli którzy zmuszeni są 
ukarać dzieci za nieposłuszeń­
stwo w klasach.

Brak postępu dzieci w nauce 
należy także złożyć na karb ro­
dziców, którzy nie wykazują żad­
nego zainteresowania studiami 
swych dzieci, nie zmuszają ich 
do odrabiania lekcji szkolnych w 
domu ani też do studiów. Ten 
brak dyscypliny i zaintereso­
wania ze strony rodziców, prowa­
dzi do wielkiej rozwięzlości 
wśród dorastających dzieci, zły­
mi stopniami w nauce, narkoma­
nią, alkoholizmem jak i brakiem 
poszanowania dla innych.

TERESA i TED LOUNGE
Właściciele Serdecznie Zapraszają na

HUCZNEGO SYLWESTRA
Piątek, dnia 31go Grudnia—Początek o godz. 8:00 wiecz, 

DO PIĘKNEJ SALI BELMONT PARK POST 
5104 W. BELMONT AVE.

Doskcnała Kolacja z 5-ciu Mięs i Przystawek. 
Do stołu z 10-c'u osób. 

Dwie butelki trunku i butelka Szampana1. 
Do tańca grać będzie Doborowa Orkiestra “KRAKUS” 

\ J. Kozłowskiego.
Wstęp z Kolacją i trokami $22.00 od osoby..

Po rezerwacje i informacje telefonować 545-5186
TERESA i TED LOUNGE

5301 W. NEWPORT AVE.

SERDECZNE ŻYCZENIA WESOŁYCH ŚWIĄT
i SZCZęśLIWEGO NOWEGO ROKU 

Składa Przyjaciołom, Klientom i Całej Polonii, 
Dziękując Za Poparcie
POLSKA PIEKARNIA

HOME BAKERY
H. Senkowski, Właśc.

DOSKONAŁE PIECZYWO, CIASTKA, MAZURKI, 
SĘKACZE, CIASTA i TORTY

3056 MILWAUKEE AVE. CHICAGO, ILL. 60618 
Tel. 252-3708

POLISHPOLISH

HAM
WITH NATURAL JUIttS GILATIN AOOtO 
PRODUCT OF POLAND

POLISH

HAM
WITH NATURAL JUICtS GELATIN ADDED 
PRODUCT OF POLAND 

■n WMMT u M. (| lt)

Na święta lub na codzień 
nie ma nic rozkoszniejszego 

niż powoli marynowana 
(w puszce) 

POLSKA SZYNKA
marki 

Krakus 
XJ Atalanta 

1 ] ToUqi
ł Good HouMkeeping •

& łKMM V /
wJL, ' o* »i iv«o ”

I HAM i 
[ \ WITH NATURAL JUICES GELATIN ADOEO 

PRODUCT OF POLAND 
«T WEIGHT M M. !J L|.)

GOTOWA 00 JEDZENIA PROSTO Z PUSZEK OD 2 00 12 FUNTÓW. RÓWNIEŻ 00 NABYCIA POD MARK$ TALA.

Wszystkie niut wyroby są na naj­
lepszych i najiwleinych składnikach 
I dlatego są takie idrowe I smaczne.

TORTY 
CHAŁ KI

Przypominamy wszystkim naszym licznym polskim 
klientom, że nasza piekarnia w dni powszednie 
itwarta od 6 rano do 9:00 wieczór

Jest Obecnie Otwarta w Niedzielę 
Od 6 Rano do 6 Po Południu 

w Poniedziałek Zamknięte.
ZAMAWIAJCIE NASZE SŁYNNE 

ŚWIĄTECZNE CIASTA Z OWOCAMI 
idealne Tak Na Wasz Stół, Także Jako Prezent 

Na Gwiazdkę.
PRZEPEŁNIONE. PYSZNYMI OWOCAMI 

Zl ORZECHAMI.
PRAWDZIWY ŚWIĄTECZNY SPECJAŁ: 

CIASTKA • BABKI 
Doskonała Krajanka Efektowne Małe 

Mikołajki Piernikowe. 
NA ŚWIĘTA i WASZE RODZINNE UKOCZYSTO1C1 

Polecamy Wyśmienite 
MAKOWCE o 
KOŁACZKI •

ROESERS
BAKERY - 3216 NORTH AVE. 

Tel. HUmboldt 9-6900 MÓWIMY 
FO POLSKU

Nam firma, jej polscy 
piekarze t polskie sprze­
dawczynie przesyłają licz­
nym Polskim Klientkom 1 
Klientom oraz całej Polonii 
SERDECZNE ŻYCZENIA 

WESOŁYCH ŚWIĄT

Adwokat Agnew 
Prosił o Ułaskawienie Henryk Sienkiewicz

OGNIEM I MIECZEM
POWIEŚĆ

Washington (UPI) — Sekretarz 
Prasowy prezydenta Forda, Ron 
Nessen, potwierdził kursującą wia­
domość, że radca prawny Białego 
Domu adw. Edward Schults otrzy­
mał telefon od adwokata byłego wice­
prezydenta Stan. Zjed. Spiro Agnew, 
w którym ten prosił prezydenta 
Forda o udzielenia ułaskawienia dla 
Agnew przed ustąpieniem ze stano­
wiska. Nessen twierdzi że adw. 
Schults polecił adwokatowi Agnew 
ażeby ze sprawą tą udał się wprost 
do Dept. Sprawiedliwości dla ruty­
nowego przeglądnięcia. Nessen nie 
chciał podać nazwiska adwokata Ag­
new ani też czy działał on w imieniu 
Agnew.

Agnew ustąpił z wiceprezydentury 
w dn. 10-go października, 1973 roku, 
przyznając się w sądzie do winy w 
niepłaceniu pełnej sumy podatków 
federalnych i został skazany na trzy 
lata probacji, której termin upłynął 
z dn. 10-go października.

Znaleziono 
Zwłoki Porwanej 

Dziewczyny
Cochran, Ga. (UPI) — Zwłoki 19 

letniej studentki Middle Georgia Col­
lege, Teresa Carol Allen, zostały 
znaleziono w rowie w odległości 60 
mil od Cochran z dwoma ranami 
postrzałowymi w czaszce. Allen zo­
stała porwana przez bandytów którzy 
w niedzielę napadli na sklep w któ­
rym była zatrudniona i po dokonaniu 
kradzieży zabrali studentkę ze sobą.

Ma Duże 
Kłopoty 

Finansowe
Traverse City, Mich. (UPI) — 

Gdy w sierpniu b.r. Stephen Hol­
comb Jr. udał się do banku dla spie­
niężenia wekslu niemieckiego war­
tości sto tysięcy marek, ucieszył się 
gdy wypłacono mu za ten weksl 
$39,700. Holcomb natychmiast zaczął 
tracić zdobyte pieniądze na kupno 
samochodu, wyjazdy zagranicę, za­
bawy, itd. aż został aresztowany. 
Okazało się że “National Bank & 
Trust C.” popełnił wielką pomyłkę 
przy wypłacie Holcombowi przeszło 
$39,000, gdyż weksel niemiecki z f. 
1923 nie miał żadnej wartości na ryn­
ku zagranicznym.

Holcomb został zmuszony do zwró­
cenia bankowi posiadanej gotówki, 
ale obecnie został wezwany do sądu 
z żądaniem zwrotu $18,000 które stra­
cił w pierwszych dniach swego nie­
spodziewanego szczęścia.

Inches Slimmer
Printed Pattern

4768
1072-18/2

It’s the vibrant V seaming 
of the bodice that dramatizes 
and enhances the INCHES 
SLIMMER effect. Choose poly­
ester or silk for this style. .

Printed Pattern 4768: Half 
Sizes lO'/a, 12/2,14/2,16'/z, 
I8/2. Size 14'/2 .bust 37) takes 
2'/s yards 60-inch fabric.

•- • • A I J

$1.00 for each pattern. Add S5c 
for each pattern for first-class 
mail and handling. Send to:
Anna Adams, Dept. 10, Polish 
Daily Zgoda, 243 West 17th St., 
New York, N.Y. 10011.

Print NAME, ADDRESS, ZIP, 
SIZE and STYLE NUMBER.
150 styles — lots of Quick Easies 
— in our NEW FALL-WINTER 
PATTERN CATALOG! Jumpsuits, 
tops, pants plus Total Wardrobe 
patterns. Free pattern coupon. 75c (
Instant Sewing Book $1.00
Sew + Knit Book $1.25
Instant Money Crafts .......$1.00
Instant Fashion Book......... $1.00

115 (Ciąg dalszy)
Oficerowie i znaczniejsze towarzystwo, 

wszyscy w wybornych humorach, zebrali się naokół 
wielkiego ogniska i zabawiali się szklankami.

— Mówże zaś waćpan dalej! — wołali na Zagło­
bę. — Gdyście tedy przez Dniepr przeszli, cóżeście 
czynili i jakim sposobem dostaliście się do Baru?

Pan Zagłoba wychylił kwartę miodu i rzeki:

— ...Sed jam nor humida coelo praecipitat, 
Suadentque sidera cadentia somnos, 
Sed si tantus amor casus cognoscere nostros, 
Incipiam..

— Moi mości panowie! gdybym zaczął wszystko 
szczegółowie opowiadać, tedy i dziesięciu nocy by 
nie starczyło, a pewnie i miodu, bo stare gardło jak 
stary wóz smarować trzeba. Dość, gdy waćpaństwu 
powiem, iżem do Korsunia, do obozu samego Chmiel­
nickiego z kniaziówną poszedł i z tego piekła bez- 
pieczniem ją wyprowadził.

— Jezus Maria! toś chyba waćpan czarował! — 
zakrzyknął pan Wołodyjowski.

— Co prawda, to czarowałem — odpowiedział pan 
Zagłoba — bom się też tego piekielnego kunsztu 
jeszcze za młodych lat od jednej czarownicy w Azji 
wyuczył, która zakochawszy się we mnie, wszystkie 
arcand czarnoksięskiej sztuki mi dywulgowała. Ale 
wiele czarować nie mogłem, bo sztuka na sztukę. 
Pełno tam wróżków i czarownic koło Chmielnickiego, 
ci tyle mu diabłów do usług posprowadzali, iż on 
nimi jak chłopami robi. Spać idzie, to mu diabeł musi 
buty ściągać; szaty mu się zakurzą, to je diabli ogona­
mi trzepią, a on jeszcze, gdy pijany, tego lub owego 
w pysk, że to — powiada — żle służysz!

Pobożny pan Longinus przeżegnał się i rzekł:
— Z nimi moce piekielne, z nami niebieskie.
— Byliby też mnie czarni zdradzili przed Chmiel­

nickim, ktom jest i kogo prowadzę, alem ich pewnym 
sposobem zaklął, że milczeli. Bałem się też, żeby 
Chmielnicki mnie nie poznał, bom się z nim w Czehry- 
nie rok temu ze dwa razy u Dopuła zetknął; było 
też i kilku innych znajomych pułkowników, ale cóż? 
Brzuch mnie spadł, broda wyrosła do pasa, włosy do 
ramion, przebranie resztę zmieniło, więc nikt nie 
poznał.

— Toś waćpan widział samego Chmielnickiego 
i mówiłeś z nim?

— Czym widział Chmielnickiego? Tak, jako wasz- 
mościów widzę. Przecie on mnie jako szpiega na 
Podole wysłał, żebym jego manifesty chłopstwu po 
drodze rozdawał. Piernacz mnie dał dla bezpieczeń­
stwa od Ordy, tak że już spod Korsunia jechałem 
wszędy bezpiecznie. Jak mnie chłopi albo Niżowi 
spotkali, tak ja im piernacz pod nos i mówię: „Pową­
chajcie to, ditki, i idźcie do diabła!” Kazałem też sobie 
dawać wszędzie jeść i pić suto, a oni dawali i pod- 
wody także, czemum był rad i już ciągle na moją nie­
bogę kniaziównę patrzyłem, aby po takich wielkich 
fatygach i strachu wypoczęła. Mówię tedy waćpań­
stwu, że nimem dojechał do Baru, to już się tak odży­
wiła, że mało sobie ludziska tam w Barze oczu za nią 
nie powypatrywali. Jest tam wiele gładkiej,.panien, 
gdyż się szlachta z dalekich okolic paz-jeżcJżąłą, . aję . 
tak im właśnie do niej, jako sowom do ^aski. Miłują 
ją też ludzie, a i waszmościowie byśćie ją miłowali, 
gdybyście znać mogli.

—■ Pewnie, że nie byłoby inaczej! — rzekł mały 
pan Wołodyjowski.

— Ale czemużeś waszmość aż do Baru wędrował? — 
pytał pan Migurski.

— Bom sobie powiedział, że nie stanę, póki do bez­
piecznego miejsca nie przybędę, więc też i małym 
zameczkom nie ufałem myśląc, że przecie bunt może 
do nich dojść. A do Baru choćby i doszedł, to by sobie 
zęby na nim połamał. Tam pan Andrzej Potocki po­
tężnie mury obsadził i tyle dba o Chmielą, ile ja 
o próżną szklankę. Co waszmościowie myślicie, żem 
źle uczynił, tak daleko od ognia odjeżdżając? A toż 
mnie pewnie ów Bohun gonił, a gdyby był dogonił, 
tedy, mówię waszmościom, marcepan by ze mnie dla 
psów zrobił. Wy jego nie znacie, ale ja go znam. Niech 
go tam diabli porwą! Poty nie będę miał spokoju, 
póki jego nie powieszą. Dajże mu Boże tak szczęśli­
wy koniec — amen! Pewnie też nikogo sobie- tak nie 
zakarbował, jako mnie. Brr! Gdy o tym pomyślę, aż 
mnie się zimno robi. Dlatego to i napitków chętniej 
teraz zażywam, chociaż z natury pić nie lubię.

— Co waćpan mówisz! — odezwał się pan Podbi- 
pięta — toż pijesz, brateńku, jak żuraw studzienny.

— Nie zaglądaj waćpan do studni, bo mądrego na 
dnie nie obaczysz. Ale mniejsza z tym. Jadąc tedy 
z piernaczem i manifestami Chmielnickiego, wielkich 
przeszkód nie doznałem. Przybywszy do Winnicy 
znalazłem tam chorągiew obecnego tu w obozie pana 
Aksaka, alem się przecie dziadowskiej skóify jeszcze 
nie pozbywał, bom się chłopstwa bał. Jenom się ma­
nifestów zbył. Jest tam rymarz, któren się zowie Su- 
hak i dla Zaporożców szpiegował a wiadomości 
Chmielnickiemu posyłał. Przez tego manifesty odesła­
łem wypisawszy na nich takie sentencje, że chyba go 
Chmiel każę ze skóry obedrzeć, gdy je przeczyta. Ale 
tymczasem pod samym Barem taka mnie przygoda 
spotkała, żem mało przy brzegu nie utonął.

— Jakże to było? jakże?
— Spotkałem pijanych żołnierzów swawolników, 

którzy usłyszeli, jakem do kniaziówny mówił: „wać- 
panna”, bom się też nie bardzo już i strzegł, jako to 
blisko swoich. Tak tedy: co to za dziad i co to za 
szczególne chłopię, do którego się mówi: „waćpanna”? . 
Kiedy spojrzą na kniaziównę: aż tu uroda jak malo­
wanie! Dalejże do nas! Ja w kąt moją niebogę, zasta­
wiłem ją sobą i do szabli...

— To dziw — przerwał Wołodyjowski — żeś 
waćpan za dziada przebranym będąc miał szablę przy 
boku!

— Hę — rzekł Zagłoba — że miałem szablę? A kto 
waćpanu powiedział, że miałem szablę? Nie miałem, 
jenom żołnierską pochwycił, co leżała na stole. Bo to 
było w karczmie w Szypińcach. Położyłem w mgnie­
niu oka dwóch napastników. Ci do bandoletów! 
Krzyczę: „Stójcie, sobaki, bom szlachcic!” Aż tu wo­
łają: „Alt, alt! jedzie podjazd!” Pokazało się, że to 
nie był podjazd, jeno pani Sławoszewska z eskortą, 
którą syn w pięćdziesiąt koni odprowadzał, młode 
chłopię. Dopieroż tamtych pohamowali. A ja do pani 
z oracją. Takem ją rozczulił, że zaraz jej upusty 
w oczach się otworzyły. Wzięła kniaziównę do kare­
ty i ruszyliśmy do Baru. Ale myślicie, waćpaństwo, 
że na tym koniec? Gdzie tam!...

Nagle pan Śleszyński przerwał opowiadanie:
— Patrzcie no, waszmościowie — rzekł — czy to 

tam świt, czy co?
O! nie może być! — odparł pan Skrzetuski. — 

Za wczesna pora.
— To w stronie Konstantynowa!
— Tak jest. Ano widzicie: coraz jaśniej.
— Jako żywo, to łuna!
Na te słowa twarze spoważniały, wszyscy zapomnie­

li o opowiadaniu, zerwali się na równe nogi.
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Christine Olson, Miss TV 1934 
Nie Ma Czasu Na Starzenie Się

Christine Junes Olson

Wybitny Pisarz Polski w Ameryce Chicagoski Debiut J. Fiałkowskiej
- Triumfem Młodej Pianistki

Christine Junes Olson nazywa sie­
bie ewangelistką Pentecostal 
Church i mówi, że posiada dar 
uzdrawiania. 32 lata temu miała in­
ne zainteresowania i porozumiewa­
ła się z publicznością za pomocą 
innego “medium,” gdy w 1934 roku 
została wybrana pierwszą 
Miss Televisin na Światowej Wysta­
wie Postępu w Chicago. Matka p. 
Olson była Polką urodzoną w tej czę­
ści Polski, jaka wówczas znajdowa­
ła się pod zaborem rosyjskim; ojciec 
George Jumes, pochodziła Megalo­
polis, w Grecji.

W 1934 roku, gdy Christine wy­
stąpiła na wystawie w Pawilionie 
Hiszpańskim, gdzie śpiewała i tań­
czyła, była prawdziwą sensacją. Te­
lewizja wówczas znajdowała się je­
szcze w pierwotnym stadium, ale 
występ uroczej, utalentowanej śpie- 
waczki-tancerki miał takie powo­
dzenie, ze wybrano ją Miss Televi­
sion 1934.

Jesienią br. “Greek Star,” gazeta 
greckiej grupy etnicznej wychodzą­
ca w języku angielskim, zamieściła

Z okazji Świąt Bożego Narodzenia 
i Nowegę Roku wymienione organi­
zacje odroczyły się na czas świąt, 
dając członkom świąteczne wakacje.

Wybory nowych urzędników od­
będą się po świętach, w miesiącu 
styczniu. Drużyna Doboszy i Trę­
baczy odroczyła lekcje do pierwszego 
czwartku w styczniu.

Gmina 8O-ta ZNP odbędzie swoje 
posiedzenie wyborcze w ostatni 
piątek stycznia, a Grupa 1824 w 
drugą niedzielę stycznia. Prosimy 
uważać na Dziennik Związkowy, 
w którym ukażą się daty posiedzeń 
tych organizacji.

Zarządy proszę o liczne przybycie 
na te ważne posiedzenia, jakimi są

Chór Moniuszki 
Na Pasterce

Chór im St. Moniuszki będzie śpie­
wał na Pasterce o godzinie 11.30 
wieczorem w kościele SS. Młodzian­
ków. Pasterka w kościele co roku 
jest muzycznie i artystycznie przy­
gotowana pod kierownictwem dyry­
gentów p. R. Mattausch i St. Hinz. 
Chór wystąpi na Pasterce w grupie 
60 osób.

Od dłuższego czasu przygotowany 
jest duży repertuar pięknych kolęd- 
pastorałek polskich i amerykań­
skich. Poza tym wykonana zostanie 
Msza św. W. J. Marsh. Wystąpi tak­
że kwartet podwójny w składzie so­
pran Zdzisława Mattausch i Krysty­
na Kusiak, alt, Janina Lepieszo i Ali­
cja Bociańska, tenor Józef Faust- 
mann i Tadeusz Tad Prus, basy 
Roman Łoza i Leon Dobrzański.

W dniu 22 grudnia, Chór wystąpi 
na Opłatku Local 181 Związku Stola­
rzy, przy Irving Park.

Józef faustmann

Sylwester
I Okręgu SWAP

Okręg I Stow. Weteranów Armii 
Polskiej i Korp. Pom. Okręgu I-go 
w Chicago, 1239 N. Wood ul., zapra­
sza członków i członkinie oraz całą 
Polonię na Zabawę Sylwestrową w 
Domu Weteranów. Doborowa polska 
orkiestra. Początek o godz. 9. Dona­
cja $6. Parkowisko strzeżone przez 
policję. Po informacje dzwonić 
tel. 384-3583.

Dochód przeznaczony na pomoc 
dla inwalidów i chorych weteranów

Równocześnie zawiadamiamy, że 
walne zebranie Okręgu I-go odbę­
dzie się 9 stycznia 1977 (niedziela), o 
godz. 2 po poi. Opłatek i kolacja o 
5-ej w Domu Okręgu. Serdecznie za­
praszamy komendantów Placówek 
i Delegatów Korpusu Pom. oraz 
przyjaciół.

Jan Bogusz, kom. Okr. I; Sta­
nisław Kodeń, adiut. prot. Okr. I; Teo­
fila Ćwik, prezeska Korp. Pom.; 
Franciszka Sawińska, sekr. prot. 

wywiad z Christine Olson i zdjęcie 
z 1934 roku, które powyżej zamiesz­
czamy.

Christine od dziecka występowa­
ła na scenie, b, często w progra­
mach rewiowych, nadawanych w 
kinach chicagoskich, po wyświetla­
niu filmu. Rodzice nie zachęcali cór­
ki do obranej przez nią kariery — 
modelki fotografa. Po wystawie, wy­
stępowała wraz z DeCarlosem w 
nocnym klubie w Chicago, uczyła 
tańców w studio na ul. Michigan i 
wystąpiła w jednym z filmów swej 
produkcji dla Balban & Katz.

Zamężna przez okres 19 lat, za 
Ralphem Bolander Olson, który był 
swego czasu kolumnistą Chicago 
Herald Examiner, po śmierci męża 
pracowała w dziale ogłoszeniowym 
Chicago Today.

Christine Olson ma obecnie 63 la­
ta, a jak pisze autorka artykułu, za­
chowała urodę i wdzięk, walory któ­
re dopomogły jej do zdobycia tytułu 
pierwszej Miss Television. “Jestem 
zbyt zajęta — mówi p. Olson — by 
znaleźć czas na starzenie się. ” 

wybory urzędników w Gminach i 
Grupach.

Sprawa Ogłoszeń

Jeszcze można dać ogłoszenie 
świąteczne na Nowy Rok. Dziennik 
Związkowi’ zasługuje sobie na pre­
zent gwiazdkowy. Ogłoszenie takie 
przyjmie korespondent Wł. Toma­
szewski, zam. obecnie pnr. 1846 W. 
Cullerton ul. Ogłoszenie ma być 
przysłane z czekiem na sumę nie 
mniej jak $15.00.

Zebranie Matek 
Klubu Św. Heleny

Klub śy. Heleny odbędzie swe ze­
branie świąteczne w poniedziałek, 
27 grudnia, o godz. 7 wieczorem, w 
ośrodku społecznym (Social Cen­
ter), 2347 W. Augusta blvd. Będzie­
my mieli posiłek i program roz­
rywkowy.

Wieczorek świąteczny jest w tym 
roku dostępny dla każdego, goście 
będą mile widziani. Od gości będzie­
my prosić o donację $1. Wszystkie 
członkinie nasze są proszone o przy­
niesienie “Grab bag” na $2. Proszę 
napisać na swojej paczce swoje na­
zwisko. Gościnnie wystąpi Bill Baily 
Small Fry Banjo Club.

Diane Wysoczan, tel. 276-3574.

Aresztowany 
w 3 Dni 

Po Zwolnieniu
Dallas, Texas (UPI) — Ernest 

William Eggers, w trzy dni po zwol­
nieniu go z więzienia gdzie odsiady­
wał karę za kradzież, został areszto­
wany przez tajnych policjantów, gdy 
starał się spieniężyć $1.6 miliona w 
skradzionych wekslach rządowych. 
Weksle to zostały skradzione z rezy­
dencji 99 letniego milionera, Robert 
F. Werk. Zdołano odzyskać więk­
szość skradzionych w sumie $2.4 
weksli rządowych, ale mimo zabie­
gów policji, dotychczas nie jest wia­
domo gdzie podziały się weksle war­
tości około $300,000.

Album Artystów
Od wielu lat Rita Kepner, młoda 

amerykańska rzeźbiarka polskiego 
pochodzenia zamieszkująca w Seattle 
w stanie Waszyngton nawiązuje łącz­
ność z artystami amerykańskimi 
polskiego pochodzenia żyjącymi w 
Stanach Zjednoczonych. Z pomocą 
finansową organizacji polonijnych, 
m.in. Fundacji Kościuszkowskiej ze­
brała bardzo interesującą kolekcję 
przeźroczy prezentujących prace 
około 70 artystów zamierza propa­
gować je w Polsce, jak również 
doprowadzić do opublikowania albu­
mu tych prac.

Washington, D.C. (KW). Wybitny 
polski pisarz i członek Akademii, 
Juliusz Żuławski, jest w Ameryce. 
Jego tura, która kończy się w poło­
wie stycznia 1977, jest pierwszą z 
rocznej serii odczytów planowanej 
przez ACPCC —Amerykańska Ra­
da Polskich Klubów Kulturalnych) 
i przez Fundację Kościuszkowską. 
Każdego roku wybitny przedstawi­
ciel polskiej kultury będzie miał od­
czyty w Ameryce, bazując się na 
wszystkich 28 klubach ACPCC.

ACPCC planuje program i mie­
szkanie dla mówcy, podczas gdy 
Fundacja Kościuszkowska płaci 
diety i koszta podróży.

Pan Juliusz Żuławski urodził się 
w 1910 roku w Zakopanem i jest 
synem znanego polskiego pisarza 
i filozofa Jerzego Żuławskiego. Jego 
pierwsza powieść pt. “Wyprawa 
w nocy” była wydana w 1936 roku. 
Juliusz Żuławski był koresponden­
tem prasowym w Londynie aż do 
wybuchu Drugiej Wojny Światowej, 
gdy został powołany do wojska.

Po wojnie Juliusz Żuławski konty­
nuował karierę literacką i zaczął tló- 
maczyć angielską i amerykańską 
poezję na język polski. Jest on wiel­
kim znawcą i biografem Walta Whit- 
mana i Lorda Byrona.

Ostatnich parę lat Żuławski był 
jednym z redaktorów antropologii 
poezji angielskiej i amerykańskiej 
tlómaczonej na polski pt. “Poeci Ję­
zyka Angielskiego”. W1962 roku Żu­
ławski wydał tomik nowel. Nowa 
książka jego własnych utworów po­
etyckich została wydana w 1975 r.

Washington, D.c. (KW) — The 
American Council of Polish Cultural 
Clubs (ACPCC) (Amerykańska Ra­
da Polskich Klubów Kulturalnych) 
wyznaczyła The Immigration His­
tory Research Center (IHRC) Cen­
trum Badawcze Historii Emigracji) 
Uniwesytetu Minnesota jako oficjal­
ną składnicę swoich archiwów. 
Ostateczna decyzja zapadła na 
rocznej konferencji w Filadelfii.

Konferencja przydzieliła również 
IHRC $500 na początek pracy przy 
zakładaniu archiwów. ACPCC dala 
już uprzednio uniwersytetowi $200.

IHRC zorganizowano w 1964 roku 
by naprawić zaniedbanie nauko­
wych studiów nad czynnikami 
etnicznymi w kulturze amerykań­
skiej. Centrum inicjuje programy 
by zachęcić do badań emigracji ze 
wschodniej, centralnej i południo­
wej Europy i etnicznych społeczno­
ści powstałych w tych emigracji.

Praca IHRC była finansowana z 
darów National Endowment for the 
Humanities, Fundacja Rockefellera 
i z innych fundacji. W polskich zbio­
rach IHRC są drukowane studia 
naukowe o życiu Polsko-Amerykań- 
kim, dokumenty ważniejszych 
Polsko-Amerykańskich Przedsię­
biorstw i dokumenty Polskiego Ko- 
ściała Narodowego.

Obecnie do zbiorów tych będą do­
łączone materiały archiwalne 
ACPCC, narodowej organizacji kul­
turalnej składającej się z 28 klubów, 
które propagują kulturalne dziedzi­
ctwo Polskich Amerykanów.

Grupa ta .ACPCC) powstała w 
1948 roku i rozrasta się. W poprzed­
nim roku zanotowany był najwięk­
szy wzrost w historii organizacji, 
gdy sześć towarzystw przyłączyło 
się do niej.

Władysław Zahariasiewicz, prezes 
ACPCC, powiedział: “Jesteśmy 
dumni z tego, że wartościowe ma-

100 Lat Polonii 
Nowozelandzkiej

Sto lat temu przybyli na Nową 
Zelandię pierwsi Polacy. W 1876 r. 
w okolicach osiedla Carteron w pół­
nocnej części wyspy zamieszkiwało 
około 80 Polaków, kilka miesięcy 
później liczba ich wzrosła do 150. 
Już w styczniu 1878 r. odbyło się po­
święcenie “polskiego” kościoła pod 
wezwaniem Najświętszej Marii 
Panny. W tym roku w czerwcu w 
miejscowości Masterton odbyły się 
uroczystości stulecia katolickiej Po­
lonii w Nowej Zelandii. Zostały one 
zorganizowane przez miejscowe du­
chowieństwo. W obchodach tych 
wziął m.in. udział nuncjusz papieski 
na Nową Zelandię ks. abp A. Acerbi. 
Przygotowania do obchodów stulet­
niej rocznicy Polonii nowozelandz­
kiej trwają w innych częściach 
wyspy. W przyszłym roku odbędą 
się w Taranaki w pobliżu New Ply­
mouth na wyspie północnej. Powstał 
już komitet, który pragnie włączyć 
całą Polonię do organizacji obcho­
dów stulecia.

Popierajcie tych, 
którzy ogłaszają się 

w Dzień. Związkowym

Treścią jego odczytów są histo­
ryczne tematy w literarurze pol­
skiej, poczynając z 16-go wieku aż 
do dnia dzisiejszego.

W środowiskach akademickich 
Żuławski będzie mówił o Byronie 
w Polsce, o jego wpływie na polski 
romantyzm. Omówi on w zarysie jak 
ważnym był Byron z punktu widze­
nia politycznego i moralnego dla 
ujarzmionych narodów w 19-tym 
wieku. Odczyt o Byronie był akla- 
mowany w Cambridge University 
w Anglii parę lat temu.

Juliusz Żuławski miał już odczyty 
w klubach ACPCC w Youngstown, 
Ohio i w Filadelfii. Daty odczytów 
zostały ustalone w następujących 
klubach ACPCC: Washington, D.C. 
(10 grudnia), Baltimore (12 gru­
dnia), Detroit (9 stycznia) i Chicago 
(16 stycznia). Daty odczytów zosta­
ną ustalone dla klubów w Los Ange­
les i Santa Barbara w Kalifornii 
(w styczniu).

Juliusz Żuławski przemawiał w 
New York Uniwersity na Long 
Island 18 listopada. Miał on również 
odczyty w Columbia University 30 
listopada i Wilkes College w Penn- 
sylwanii 6 grudnia i ma przemawiać 
w Polskim Instytucie Naukowym 
w Nowym Yorku 18 grudnia. Data 
odczytu w University of Michigan 
w Ann Arbor będzie ustalona.

Od 1972 Juliusz Żuławski pełnił 
obowiązki prezesa Polskiej sekcji 
P.E.N. Klubu (światowego związku 
pisarzy i poetów). W tym roku został 
on wybrany prezesem Polskiej sek­
cji P.E.N. Klubu na 4 lata.

teriały historyczne naszej organiza­
cji będą chronione w słynnej IHRC, 
które staje się centrum naukowych 
badań o polskich doświadczeniach w 
Ameryce.
Frank Renkiewicz, pracownik nau­
kowy Centrum, wpłynął na dezyzje 
ACPCC. Pan Renkiewicz jest obec­
nie prezesem Polish-American 
Historical Association (Polsko-Ame­
rykańskie Towarzystwo Historycz­
ne).

Dodatkowe informacji o IHRC 
można otrzymać pisemnie z Cen­
trum, którego adres jest: IHRLC 
c/o University of Minnesota, 826 
Berry Street, St. Paul, Minnesota 
55114.

Z Życia 
Organizacyjnego 

Z.N.P.

Z Gminy 88 ZNP
Sprostowanie

Do zawiadomienia ogłoszonego w 
Dzienniku Związkowym w czwartek, 
16 grudnia, o posiedzeniu Gminy 
88 ZNP w Cleveland, Ohio zakradła 
się omyłka, którą niniejszym prostu­
jemy.

Posiedzenie to odbędzie się w nie­
dzielę, 26-go grudnia, o godz. 2 po po­
łudniu, a nie jak podawał Dziennik 
Związkowy “dnia 28 grudnia”. Odbę­
dzie się ono w Domu Czytelni Pol­
skiej, 1108 Kenilworth ul., w Cleve­
land, Ohio. Konieczna i pożądana 
jest obecność wszystkich delegatów 
i delegatek. Zawiadomienie podpi­
sane jest przez Janinę Jasińską, 
prezeskę i Mariannę Gołembiewską, 
sekretarkę.

Skarbnik Moskal 
Na Instalacji 

Grupy 1972 ZNP
Tow. Kopiec Piłsudskiego 

grupa 1972 ZNP zawiadamia wszyst­
kich członków naszej grupy, iż insta­
lacja nowego zarządu oraz Gwia­
zdka dla małoletnich dzieci odbędzie 
się w niedzielę, dnia 2 stycznia 1977, 
o godz. 3 po południu, w nowej sali 
pnr. 4758 So. Marshfield ul., w Siko­
ra Hall, ze względu na małe pomie­
szczenie pnr. 4512 S. Marshfield ul.

Honorowym i Głównym Gościem 
na instalacji oraz na Gwiazdce bę­
dzie Skarbnik ZNP p. Edward Mo­
skal. Proszeni są wszyscy rodzice, 
członkowie Tow. Kopiec Piłsud­
skiego, aby przyszli wraz ze swoimi 
pociechami, uprzejmie zaprasza za­
rząd Grupy 1972 ZNP. — Za zarząd: 
Bolesław Bialic, prezes; Andrzej 
Sławiński, sekr. prot.

Książę Będzie Się 
Uczył w Kanadzie

Londyn (DP-D). Książę Andrzej 
będzie miał miłą niespodziankę dla 
dziewcząt w Lakefield, Ontario, 
Kanada.

Począwszy od 5 stycznia, przystoj­
ny, 16-letni syn królowej Elżbiety II 
spędzi dwa semestry w Lakefield 
College School o 240 uczniach, około 
80 mil od Toronto. ,B1I

W czerwcu przyszłego roku An­
drzej powróci do szkockiej Gordons- 
town School.

Wygląda na studentkę, trochę na 
baletnicę ... w rzeczywistości jest 
poetką, tj. poetką fortepianu, pia­
nistką.

25-letnia artystka podbiła za je­
dnym zamachem Chicago. Wscho­
dząca gwiazda świata muzycznego, 
wybitnie uzdolniona, pełna nieza­
przeczalnego uroku, Janina Fiał­
kowska weszła w niedzielę, 12 gru­
dnia do ścisłej czołówki światowej 
w klasie pianistów.

“Imponujący debiut Fiałkow­
skiej,” “Młoda, dojrzała piani­
stka,” oto tytuły recenzji w prasie 
śródmiejskiej.

Znani ze swej surowości krytycy 
muzyczni w Chicago, prześcigali się 
w swych pochwałach dla Fiałkow­
skiej (krytyk dziennika Chicago 
Tribune napisał wręcz, że “pianiści 
dwukrotnie starsi od niej — mogliby 
wiele nauczyć się od Fiałkow­
skiej”). Bardzo rzadko czyta się w 
tutejszej prasie amerykańskiej tak 
pełne pochwal recenzje.

Recital Fiałkowskiej był pod każ­
dym względem sukcesem. Wypeł­
niona sala Orchestra Hall, entuzja­
stycznie reagująca publiczność, ta­
kież recenzje. Zainteresowanie dla 
młodej pianistki z Kanady przejawi­
ło się bezpośrednio po koncercie, 
gdy zorganizowano dla niej na po­
czekaniu konferencję prasową z 
udziałem przedstawicieli prasy 
śródmiejskiej. Wypadek raczej bez 
precedensu.

Fiałkowska nie tylko obdarzona 
jest talentem, lecz jest równocze­
śnie prawdziwym tytanem pracy. W 
ciągu br. dala ... 50 koncertów. 
Cyfra rzeczywiście imponująca. 
Nie dawno wróciła z Europy. Przed 
paru laty występowała z powodze­
niem w Polsce. W przyszłym roku 
wybiera się znowu do ojczyzny swe­
go ojca, który walczył w czasie woj­
ny w Polskich Silach Zbrojnych na 
Zachodzie. W czasie wojny, w Szko­
cji — poznał matkę Janiny, Kana­
dyjkę anglosaskiego pochodzenia, 
odbywającą wówczas staż w kobie­
cej służbie pomocniczej.

Janina Fiałkowska jest dumna ze 
swego pochodzenia. Świadczy o 
tym, m. in. zachowanie pełnego 
brzmienia imienia i nazwiska, które 
— jak twierdzi — nie było nigdy do 
tej pory przeszkodę na drodze jej 
wspaniałej kariery artystycznej.

Panna Janina jest osobistą uczen­
nicą Artura Rubinsteina (jedna z 

bardzo niewielu, jeśli nie jedyną). 
W paryskim domu pp. Rubin­
steinów (gdzie mówi się prawie wy­
łącznie po polsku), spędziła nie­
dawno miesiąc. Mistrz Rubinstein 
pracuje właśnie nad swą drugą 
książką.

Fiałkowska jest laureatką konkur­
su im. A. Rubinsteina, jaki odbył 
się w Izraelu.

Na program chicagoskiego recita­
lu kanadyjskiej pianistki złożyły 
się utwory Beethovena, Liszta, Ra- 
vela i Chopina. Największym sukce­
sem uwieńczona została Sonata (B 
Minor) Liszta. Jest to popisowy jak 
gdyby utwór Fiałkowskiej, zapre­
zentowany przez pianistkę na 
wspomnianym konkursie im. Rubin­
steina. Sonata ta uważana jest za po­
zycję niezwykle trudną do wykona- 
techniki, dużego olbrzymiego zasobu 
techiniki, dużego doświadczenia i 
talentu. Wielokrotnie stanowi po­
zycję trudną do przebrnięcia nawet 
dla pianistów o lat 30 starszych od 
Fiałkowskiej. Młoda pianistka z 
Montrealu dala sobie radę z Sonatą 
Liszta wspaniale.

Nie gorzej wypad! Beethoven (So­
nata D Major, Opus 28), utwór rzad­
ko raczej wykonywany z uwagi na 
niezwykle trudne do wycieniowania 
motywy. I tu Fiałkowska zabły­
snęła jako pianistka o wielkim wy­
czuciu instrumentu, czystym ude­
rzeniu, nad którym panowała w spo­
sób niezrównany.

Utwory Ravela i Chopina, choć 
mniej “popisowe” utwierdziły nas 
w przekonaniu, że Fiałkowska jest 
prawdziwą poetką fortepianu, arty­
stką, przed którą otwarta jest przy­
szłość i wielka kariera na miarę 
światową.

Po wspaniałym sukcesie, po en­
tuzjastycznych recenzjach, nie ule­
ga wątpliwości, że impresario nie bę­
dzie się zastanawiał na chwilę na­
wet, gdy idzie o ponowne sprowa­
dzenia młodej Kanadyjki do Chica­
go, w najbliższej już przyszłości.

Andrzej Azarjew

Humor
W antykwariacie:
— Dwa tysiące lat ma ten po­

sążek? Nie, mnie nie nabierzecie. 
Dwóch tysięcy lat mieć nie może!

' —Dlaczego?
— Mamy przecież dopiero tysiąc 

iziewięcset siedemdziesiąty szósty 
rok.

DEADLINE: DECEMBER 31,1976

A stitch in time 
can cut your 
income taxes

What you do between now and December 31 can make all the difference 
in the world. We’re talking about the two government-approved, tax­
deductible and tax-deferred retirement plans: the Individual Retirement 
Account (IRA) for employees and the Keogh retirement account for the 
self-employed. Open one or the other, and you may save hundreds of tax 
dollars in 1976 and thousands in the years to come.

The IRA, for those who don't have a pension or profit-sharing plan at 
work, allows you to set aside up to $1,500 per year-or 15% of earned 
income, whichever is less. For a working couple this can mean a $3,000 
deduction-right off the top, besides all other deductions. The Keogh account, 
for qualified self-employed individuals, allows you to set aside as much as 
$7,500 per year-or 15% of earned income, whichever is less.

Of course, you mav contribute a smaller sum. In any case, every dollar-up 
to the maximum amount-is tax deductible from your gross income. And 
that’s true whether you itemize your deductions or use the standard form.

Maybe you’ve been putting off the opening of a retirement account. Or 
maybe you haven’t given it much thought. So now you have a chance to do 
it-and get full credit for your 1976 contribution. But you*must hurry, 
because all 1976 contributions to your IRA have to be in your account by 
December 31. To get credit for 1976, your Keogh retirement account must 
be opened by the end of your taxable year, although your contribution can 
be made up to the time you file your 1976 income tax return. That’s the 
law. So be sure and visit Fairfield and get all the details without delay. We’ll 
be glad to help you... in the nick of time.

EQUAL H0UWG
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YOUR KEY TO HAPPIER LIVING 
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. i W KANADZIE

Codzienne 
i Weekendowe

Rocznie (1 yr.) $31.50
Półrocz. (6 mos.) 18.00 
Kwartał. (3 mos.) TO.50 
Miesięcz. (1 mo.) 5.00

Tylko
Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $10.25
Półrocz. (6 mos.) 6.75
Kwartał..(3 mos.) 4.00

W kioskach (News-Stands) — pojedynczy 
Numer Codziennie (Single Daily Copy) 25c

DO INNYCH KRAJÓW:
Tylko

Weekendowe Wydanie
Codzienne

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $41.00 
Półrocz. (6 mos.) 25.00 
Kwartał (3 mos.) 15.00

Rocznie (1 yr.) $13.00
Półrocz. (6 mos.) 9.50
Kwartał. (3 mos.) 6.00

W kioskach (News-Stands) — pojedynczy
Numer. Weekendowy (Single Week-End) .......30c

O Budowę Kadr w Polityce
W opublikowanym niedawno wydaniu ob­
szernym tekście przemówienia prezesa KPA 
Alojzego Mazewskiego na otwarcie konfe­
rencji, jaka odbyła się w Washingtonie, a 
dotyczyła zabiegów Polonii o współudział 
w polityce krajowej, szczególnie zaś w ad­
ministracji rządowej, znalazły się stwier­
dzenia, na które trzeba zwrócić specjalną 
uwagę.

Mianowicie Prezes Kongresu Polonii silnie 
podkreślił, że nasi przedstawiciele politycz­
ni, gdy obejmą ważne urzędy z wyboru 
czy też z nominacji, jakby bali się stoso­
wać przyjętą w amerykańskiej polityce za­
sadę wysuwania na podległe im stanowiska 
ludzi z polonijnej grupy etnicznej. Mazewski 
sądzi, że taka postawa jest trudna do wy­
jaśnienia, skoro przedstawiciele innych grup 
etnicznych z reguły dbają o swoich pobra­
tymców i gdy tylko nadarzają się okazje, 
wysuwają ich na stanowiska. W ten sposób 
budowane są kadry przygotowanych nale­
życie, bo przez praktyczne doświadczenia w 
pracy publicznej, ludzi z tej samej grupy 
etnicznej.

Dziwimy się, że ludzie z pewnych grup 
etnicznych obsadzają stanowiska, niekiedy 
kosztem interesów innych grup. Mają bo­
wiem pod ręką swoich kandydatów, którzy 
zajmując na wstępie kariery publicznej 
mniejsze stanowiska, nabierają doświadcze­
nia, a później są z reguły przygotowanymi 
kandydatami na urzędy wyższe.

Niestety, nasi urzędnicy wysokiego szcze­
bla kierują się jakby obawami, że zostaną 
posądzeni o “klanowość”, gdy mając w 
zakresie swoich uprawnień możliwości mia­
nowania swoich sięgają raczej z reguły po 
ludzi innego pochodzenia. Prezes Mazewski 
sądzi, że w tym zjawisku przejawia się 
kompleks niższości. I stwierdził on w swo­
im przemówieniu, że nie istnieją żadne powo­
dy, aby urzędnicy publiczni polskiego po­
chodzenia nie stosowali takich samych me­
tod, utrwalonych w praktyce amerykańskie­
go życia publicznego.

Weźmy dla przykładu biura naszych kon­
gresmanów. Nie tak dawno opublikowane

zostały w polonijnej prasie informacje, że 
w biurach tych pracownicy polskiego po­
chodzenia stanowią drobny ułamek. I po­
równajmy tę sytuację z sytuacją w biurach 
kongresmanów innego pochodzenia. Okaże 
się, że obraz stanu rzeczy jest zadziwiająco 
niekorzystny dla interesów Polonii. A prze­
cież biurokratyczna maszyna w Washingto­
nie wciąż potrzebuje doświadczonych pra­
cowników. Doświadczenia zaś nabiera się w 
stopniowym spełnianiu obowiązków, a szta­
by kongresmanów są dobrą szkołą dla prze­
chodzenia ewentualnie ich pracowników na 
stanowiska w najrozmaitszych komitetach, 
komisjach, agencjach i departamentach rzą­
dowych.

Oczywiście, że przy obsadzie stanowisk 
urzędniczych gra rolę polityczny patronaż 
i centrale partyjne wysuwają' ludzi do szta­
bów kongresmanów swojej partii. Mimo to 
są przecież możliwości wprowadzania na­
szych, młodych i zdolnych przedstawicieli 
na stanowiska wstępne, aby przez to stwa­
rzać im warunki nabycia doświadczenia. 
Byłoby bardzo wskazane, aby dla przykładu 
nasz senator i nasi kongresmani zastanowili 
się nad wysuniętym przez Prezesa KPA 
problemem.

Lubimy zwykle powoływać się na żydow­
ską grupę etniczną jako na wzór dbałości 
o interesy amerykańskiego żydowstwa w po­
lityce. Przykład jest z pewnością trafny, 
bo też widzimy, jak w polityce tej grupy 
zaznaczają się jej interesy przede wszystkim 
dzięki zabiegom o obsadę stanowisk w ad­
ministracji rządowej, a do tego stanowisk 
w otoczeniu ustawodawców. Jest to właśnie 
taktyka budowania kadr politycznych na 
przyszłość, na każdą okazję, jaka jest moż­
liwa do wykorzystania.

Niechże i nasi przedstawiciele w życiu 
politycznym działają podobnie, a z upływem 
lat będziemy mieli młode kadry Ameryka­
nów polskiego pochodzenia. I nie będzie wó­
wczas zmartwień, że jest ta czy inna okazja 
wysunięcia naszego przedstawiciela na sta­
nowisko, gdy tymczasem brak jest wysoce 
wykwalifikowanego kandydata.

Trudności Kanady
Nie wiadomo, czy zwycięstwo separaty­

stów w Quebec’u doprowadzi do oderwania 
się tej prowincji od Kanady, ale zaostrzyło 
ono tarcia między rządem federalnym pre­
miera Trudeau w Ottawie (pochodzącym 
z Quebec’u) a rządem prowincjonalnym. Zwy­
cięstwo separatystów odbiło się niekorzyst­
nie na gospodarce Kanady, która i bez tego 
przeżywa ciężki kryzys.

Kontrola płac i cen doprowadziła do 
zmniejszenia inflacji z 11 procent do 6.2 
proc., ale także do spadku inwestycji i 
wzrostu bezrobocia do 7.6 proc. W rezul­
tacie inflacja znowu podnosi głowę. Nie­
pewność polityczna, rządy socjalistów w 
niektórych prowincjach, dążących do upań­
stwowienia gospodarki, powodują odpływ 
kapitałów a ostatnio także spadek wartości 
dolara kanadyjskiego. Jeżeli istnienie Ka­
nady nie jest pewne, nic dziwnego, że spada 
wartość jej waluty.

Sytuacja w Qubec’u utrudnia rządowi fe­
deralnemu znalezienie wyjścia z sytuacji. 
Partia separatystów zawdzięcza swe zwy­
cięstwo w dużym stopniu zapewnioniom, 
że usunie korupcję z rządu prowincjonal­
nego i poprawi sytuację gospodarczą, która 
jest gorsza niż w innych prowincjach, bo 
bezrobocie wynosi 10.1 proc.

Zwycięska partia separatystów i jej przy­
wódca premier prowincjonalnego rządu Rene 
Levesque uważa się za kanadyjską odmianę 
socjalistów-demokratów, co łącznie z groźbą 
oderwania się od Kanady i upaństwowienia 
górnictwa oraz niektórych gałęzi przemysłu 
nie zachęca firm prywatnych z anglosaskich 
prowincji Kanady i Stanów Zjednoczonych 
do inwestowania na terenie Quebec’u. Bez 
dopływu kapitałów z zewnątrz Levesque 
nie będzie w stanie ożywić gospodarki pro­
wincji i zmniejszyć bezrobocie. Nie obejdzie 
się również bez pomocy rządu federalnego 
do którego ma wiele uzasadnionych i bez­
podstawnych pretensji.

Jedną z nich jest pomoc w spłaceniu 
$1 biliona długu zaciągniętego przez pro­
wincję na budowę “miasta olimpijskiego” 
i urządzenie igrzysk w Montrealu. Levesque 
ma rację, mówiąc, że za urządzeniem igrzysk 
w Montrealu agitował nie tylko mayor 
Drapeau i rząd prowincjonalny, lecz także 
rząd federalny. W tej sprawie premier Tru­
deau, sam pochodzenia francuskiego, może 
przyjść z pomocą swej rodzinnej prowincji, 
ale będzie mu trudno spełnić inne żądania: 
znaczną pomoc na rozwój ekonomiczny, roz­
szerzenie autonomii prowincji itd. Uległość

Trudeau wobec Quebec’u w tych sprawach 
spotka się ze sprzeciwem innych prowicji, 
które uważają, że Quebec otrzymuje od 
rządu federalnego więcej niż inne prowicje. 
W anglosaskich prowincjach wytyka się ka­
tolickiej ludności Quebec’u zbyt duży przy­
rost naturalny, który jest główną przyczyną 
niższej niż w innych prowincjach stopy 
życiowej i większego bezrobocia.

Inne prowincje mogą zgodzić się na dal­
sze ustępstwa i jakąś pomoc dla Quebec’u, 
ale nie za darmo. Ceną byłoby rozszerze­
nie ich autonomii, m. in. całkowitej “su­
werenności” nad bogactwami mineralnymi 
i kopalniami prowincji, co prowadziło by 
do dalszego rozluźnienia federacji kanadyj­
skiej.

Kanada, a szczególnie Quebec, potrze­
buje silnego zastrzyku obcego kapitału. 
Tymczasem wobec niepewności wytworzonej 
przez zwycięstwo separatystów w Quebec’u, 
napływ obcego kapitału prawie ustał, a kana­
dyjski kapitał ucieka na południe do Sta­
nów Zjednoczonych. Levesque nie będzie 
w stanie dotrzymać przyrzeczenia, że do­
prowadzi do poprawy ekonomicznej.

Wielu Kanadyjczyków mówiących po fran­
cusku uważa sepatatyzm za nonsens. Gdzie 
będzie emigrował nadmiar ludności z Que­
bec’u? Obecnie mieszkańcy Quebec’u prze­
noszą się swobodnie do innych prowincji. 
Gdzie Levesque znajdzie kapitał inwesty­
cyjny?

Nawet wśród Kanadyjczyków pochodzenia 
anglosaskiego, nie mających sympatii do 
Quebec’u i jego francuskiej ludności i prze­
konanych, że oderwanie się prowincji by­
łoby dobrodziejstwem, nie brak takich, któ­
rzy wierzą, iż Levesque wbrew woli nauczy 
Kanadyjczyków żyć razem i przyczyni się 
do scalenia państwa. Pogarszanie się sy­
tuacji w Quebec’u będzie lekcją dla innych 
prowincji, przekona większość mieszkańców, 
także mówiących po francusku, że razem 
można więcej osiągnąć. Miejmy nadzieję, że 
mają rację.

To i Owo
Nad Zatoką Perską w małym pustynnym 

szejkacie Ras-al Chimah znajduje się jedno 
z najnowocześniejszych lotnisk. Wprawdzie 
raz tylko na tydzień odwiedza je samolot 
komunikacyjny linii arabskich, ale władca 
krainy, ze względów prestiżowych, utrzymu­
je dzień i noc personel lotniczy na stano­
wiskach. Lotnictwo zatrudnia 100 techników, 
mechaników i wszelki personel pomocniczy.

Umieszczone poniżej opinie innych czasopism 
nie zawsze są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Polskie Siły Społeczne
POLONIA — Dwie siły społeczne 

w życiu Polski zarysowały bardzo 
wyraźnie swoje istnienie na tle 
ostatnich wydarzeń, jakie związane 
były z trudnościami gospodarczymi. 
Siły te zamanifestowały bardzo zde­
cydowanie swoją czujną postawę 
wobec narodowych ambicji i intere­
sów.

Jedną jest Kościół, będący od wie­
ków czynnikiem jedności w życiu 
ogólnonarodowym, strażnikiem 
idealnych i duchowych wartości, ja­
kie ukształtowały się w dziejach 
Polski w oparciu o zasady moralne 
chrześcijaństwa. Drugą jest świat 
pracy, który w wyniku procesów 
industrializacji kraju nie tylko roz­
rósł się liczebnie na wielką, w po­
równaniu do czasów przedwojen­
nych, skalę, ale też zerwał z cia­
snotą czysto klasowego partykula­
ryzmu, a dojrzawszy politycznie pod 
praktyką rządów zrozumiał głęboki 
sens ideałów i interesów całej pol­
skiej wspólnoty, manifestując to w 
okresach kryzysów wolą walki o 
szeroko pojmowane dobro narodu.

Na straży duchowych i material­
nych interesów narodu nie stoją 
żadne międzynarodowe czynniki, 
żadne kraczące o nowym “Wybu­
chu” w Polsce ośrodki zagraniczne, 
które chętnie widziałyby wyciąganie 
polskimi rękami ich przysłowio­
wych kasztanów z ognia. Naród zaś 
na własnej ziemi broni się wzasną 
mądrością w działaniu, wynikającą 
z jego doświadczeń w ostatnich 
kilku dziesiątkach lat, wśród któ­
rych nie zapomina ani zdrady ze 
strony jego wojennych, za­
chodnich sprzymierzeńców, ani też 
uderzeń ze strony Moskwy, która 
mając siłę wzięła odwet na niepo­
wodzenia marszu na Warszawę i I 
Wojnie Światowej.

Broni się więc naród postawą 
Kościoła, którego Episkopat, złączo­
ny jednością myśli i działania, na­
wołuje w swoich zdecydowanych 
oświadczeniach Plenarnych Konfe- 
fenci, że “w spokoju,” co należy ro­
zumieć jako stanowczy postulat pod 
adresem rządzących, jak też jako 
wskazanie dla rządzonych. Mająca 
wiekową tradycję mądrość nauk 
społecznych Kościoła służy dobrze 
interesom narodu i w tak odmien­
nych warunkach ustrojowo-

politycznych. I dobrze służy intere­
som narodowym postawa świata 
pracy, który wyzwolił się z daw­
nych, wąskich klasowo poglądów.

I czy nie zdumiewa, że w momen­
tach głębokich kryzysów w życiu 
państwowym dwie rzekomo prze­
ciwstawne siły społeczne, Kościół i 
lud pracujący, potrafią oddziaływać 
na bieg wydarzeń?

Nie istnieje żaden formalny so­
jusz między tymi silami. Nie dzia­
łają one przecież w sposób, który 
mógłby wskazywać na uzgodnienie 
praktycznych celów. A jednak de­
monstrują one wobec Kraju i świa­
ta, że fasadowa struktura władzy to 
wątpliwej wartości dekoracja, bo w 
innych kręgach społecznych tkwi 
prawda o życiu narodowym.

Na polskiej ziemi sam naród pol­
ski rozgrywa sprawy swojego bytu 
zgodnie z możliwościami każdorazo­
wej sytuacji. Tak było w 1956 r., jak 
było na Wybrzeżu w 1970 r. i tak było 
w wypadkach z czerwca 1976 r.

Różne czynniki zagraniczne i 
różne obce koła, które dają do zro­
zumienia, że “wpływają” na sytua­
cję w Polscec zdolne są jedynie do 
reagowania post factum. To kraj 
podejmuje autentyczne zmagania 
niepodległościowe, a nie różni mono­
poliści na patriotyzm, wyżywający 
się w buńczucznych pokrzykiwa­
niach i rezolucjach, zapisując jedy­
nie na papierze, a nie w życiu swój 
rzekomy wkład na rzecz idei wol­
ności i niepodległości narodu.

Kto więc nie chce oderwać się od 
swego narodu i od jego obecnego 
losu, musi przyjąć jako kanon poli­
tyczny, że naród własnymi siłami i 
na własnej ziemi stara się rozwią­
zywać narzucane mu przez życie 
problemy, gdyż na szczęście działa­
ją w Polsce skutecznie dwa społecz­
ne czynniki: Kościół i świat pracy.

I trzeba wsłuchiwać się w tętno 
narodowego życia, mając nadzieję, 
że nie zostanie ono zepchnięte na 
drogę wiodącą do kataklizmu, gdyby 
Sowiety zdecydowały się zdusić siłą 
zbrojną “kontrrewolucję,” wyreży­
serowaną na rzecz obcych intere­
sów. Trzeba wierzyć, że nie doj­
dzie do tego, ponieważ zarówno 
Kościół, jak i świat pracy w Polsce 
znają dobrze granice możliwości 
swojego działania.

Łączenie Rodzin
NOWY DZIENNIK. - Trzeci roz­

dział postanowień konferencji w 
Helsinkach dotyczy m.in., niezmier­
nie ważnej i istotnej sprawy, jaką 
jest łączenie rodzin.

Świat od wielu już lat stępiał, 
“dał się zwariować”, przyzwyczaił 
się do faktu, że Rosja Sowiecka 
jest krajem zamkniętym, więzie­
niem, w którym obywatele trzymani 
są pod ścisłą kontrolą albo odosob­
nieni różnymi sposobami w lagrze, 
więzieniu, na zsyłce czy w zakładzie 
dla nerwowo chorych. Mniej lub 
więcej hermetyczne zamknięcie 
granic i ograniczenie swobody 
ruchu obywateli stanowi ochronę 
systemu opartego na kontroli, re­
glamentacji i niewoli. Tak jest w 
ZSSR.

Polskę jednak chcemy widzieć 
inną. Nawet w obecnej sytuacji, 
kiedy rządzi nią partia komunistycz­
na, której władza jest narzucona 
z zewnątrz. Historia, kultura, tra­
dycja narodowa nie predystynuje 
Polski na więzienie, a narodu pol­
skiego na zamknięte społeczeństwo.

Dlatego z największym niepkojem 
obserwujemy absurdalny stosunek 
władz PRL do sprawy łączenia 
rodzin, swobody odwiedzania blis­
kich i wyjazdu za granicę. Nie 
chodzi nam o partyjnch i rządo­
wych dygnitarzy, nawet nie o przed­
stawicieli świata intelektualnego, 
których podróże mają często cel 
propagandowy — ale o przeciętnych 
obywateli, o człowieka, który został 
schwytany w wariacki syndrom 
konfliktów ideologicznych, ekono­
micznych i politycznych. Człowieka, 
który ma jedno życie i pragnie je 
przeżyć normalnie. Ten syndom 
albo, powiedzmy lepiej — to wariac­
kie kolo, wyrzuciło z Polski pół 
miliona albo więcej ludzi i co dzień 
wyrzuca nowe setki i nadal będzie 
wyrzucać.

Na stołach instytucji polsko-ame­
rykańskich, w redakcjach pism 
Polonii, w biurach w Washingtonie 
zaczynają się piętrzyć apele o inter­
wencję: żonie odmawia się prawa 
wyjazdu do męża, bo mąż wyje­
chał za granicę “nielegalnie”. 
Nieletnim dzieciom dla tych samych 
przyczyn odmawia się połączenia 
z rodzicami. Rodzice nie mogą 
zobaczyć synów i córek i odwrotnie.

Mnożą się wypadki odmowy wiz 
wjazdowych do Polski.

Dzieje się tak po konferencji w 
Helsinkach, zwołanej z inicjatywy 
sowieckiej. Na konferencji tej rząd 
PRL złożył podpis pod deklaracją 
obok podpisu przedstawiciela Rosji 
Sowieckiej, Stanów Zjednoczonych 
i kilkudziesięciu innych krajów. 
Zobowiązał się szanować prawa 
człowieka. Jednym z nich jest swo­
boda przenoszenia się z miejsca na 
miejsce. W szczególności zobowiązał 
się ułatwiać łączenie rodzin.

Polonia amerykańska chce podró­
żować do Polski, chce z norodem 
polskim utrzymać łączność kultural­
ną. Popiera wymianę kulturalną, 
gospodarczą i naukową między Sta­
nami Zjednoczonymi i Polską. Ale 
nie chce widzieć Polski jako kraju 
— więzienia. Dlatego z najwięk­
szym naciskiem stwierdzamy, że 
władze PRL winny poddać swoją 
politykę w zakresie swobody prze­
pływu ludzi i łączenia rodzin 
natychmiastowej i ęałkowitej rewi­
zji. Niezależnie od dyrektyw K.C 
w Moskwie. Nie jest to sprawa 
doktryny ani ideologii. Jest to po­
ważny problem ludzki i musi to 
zrozumieć nawet partia komunisty­
czna.

“Entebbe Rescue”
Jest to tytuł oficjalnej publikacji 

o wspaniałym wyczynie komando­
sów Izraela, którzy lądowali na 
lotnisku Entebbe w Ugandzie, by 
uratować zakładników — pasażerów 
samolotu porwanego przez terro­
rystów arabskich. Autorami książki 
są trzej najlepsi korespondenci 
wojenni Izraela. Przedmowę napisał 
premier Yitzak Rabin.

Książka zawiera wiele niezna­
nych dotąd szczegółów. Dyktator 
Ugandy krwawy Idi Amin oddał 
do dyspozycji herszta porywaczy 
swój osobisty samolot, jakby dla 
ironii jest to zbudowany w Izraelu 
odrzutowiec “Westwind”. Zaraz po 
porwaniu samolotu, flota rosyjska 
zwiększyła elektroniczną “obser­
wację” śródziemnomorskich wy­
brzeży Izraela. Amerykańskie CIA 
było jedyną obcą agencją, która 
wiedziała o przygotowanej akcji 
komandosów izraelskich.

Wojciech Wasiutyński

Po Wyborach Japońskich
W Japonii odbyły się wybory par­

lamentarne. Poprzedziła je atmo­
sfera skandalu, rewelacje, że szereg 
polityków przyjmowało dary od 
wielkich firm zagranicznych, przede 
wszystkim od lotniczego Lockheeda. 
Rządząca Partia Liberalno-Demo­
kratyczna poniosła w wyborach cięż­
kie straty. Premier Miki będzie mu- 
siał ustąpić. Ale nie dlatego, że utra­
cił większość w parlamencie, tylko 
dlatego, że utracił twarz, ponieważ 
za jego rządów partia dostała mniej­
szy procent głosów niż kiedykolwiek 
przedtem w ostatnim dwudziestole­
ciu.

Były premier Tanaka, który mu- 
siał ustąpić z powodu skandali fi­
nansowych, kandydował w swoim 
okręgu jako niezależny i otrzymał 
dużą większość głosów.

Straty poniesione przez partię 
rządzącą nie oznaczają triumfu 
partii opozycyjnej.

Te kilka danych wskazuje, jak 
odrębne jest życie polityczne Japo­
nii. Formalnie konstytucja japońska 
jest wzorowana na brytyjskiej. W 
rzeczywistości działa zupełnie nie­
podobnie.

System Nie Dwupartyjny
Przede wszystkim w Japonii nie 

ma dwóch wielkich Partii zmienia­
jących się kolejno u władzy, co sta­
nowi cechę wyróżniającą ustrojów 
wyrosłych z tradycji angielskiej czy 
to w Europie, czy w Ameryce Pół­
nocnej, Australii i Nowej Zelandii. 
Ale nie ma też w Japonii systemu 
wielu partii, które łączą się w koali­
cje wyborcze lub parlamentarne, 
jak w krajach kontynentu zachod­
nioeuropejskiego. W Japonii jest 
jedna wielka partia i szereg ma­
łych. Ta wielka, stronnictwo liberal­
no-demokratyczne, jest — jeśli nie 
koalicją, to komglomeratem róż­
nych zespołów toczących ze sobą 
namiętną walkę o wpływy. Dokoła 
tej wielkiej koalcji krąży pewna ilość 
tak zwanych niezależnych. Gdy w 
tych wyborach partia utraciła bez­
względną większość mandatów, na­
tychmiast przystąpiło do niej kilku 
niezależnych, by wypełnić lukę i 
utrzymać system.

Partia liberalno-demokratyczna 
jest bardzo ściśle związana z japoń­
skim establishmentem gospodar­
czym. Struktura gospodarcza Ja­
ponii oparta jest nie tylko na wie­
lorakich powiązaniach między głów­
nymi spółkami, ale także na powią­
zaniach tych spółek z państwem. 
Istnieje nawet żartobliwe określe­
nie: “Towarzystwo Akcyjne Japo­
nia”.

Wyniki Wyborów
Partia liberalno-demokratyczna 

rządzi od blisko trzydziestu lat, to 
jest od powojennych wyborów, zor­
ganizowanych jeszcze za okupacji 
amerykańskiej. Równie dawno ist­
nieją partie opozycyjne. Są to prze­
de wszystkim dwie partie socjali­
styczne, jedna podobna do angiel­
skiej Labour Party, druga stojąca 
na gruncie marksizmu. Dalej ist­
nieją komuniści i powstała z inspi­
racji jednego z odłamów buddyzmu 
“Partia Czystego Rządu”. Wreszcie 
ostatnio powstał, drogą rozłamu w 
partii demokratyczno-liberalnej, 
Nowy Klub Liberalny.

W poprzednim parlamencie par­
tia liberalno-demokratyczna miała 
265 mandatów, teraz straciła 16, ma 
249. Stosunkowo znacznie większe 
straty niż partia rządowa ponieśli 
komuniści. Stracili przeszło połowę 
mandatów i z 39 zostało im tylko 17. 
Wygrała najwięcej mandatów, bo 25 
— Partia Czystego Rządu. 21 no­
wych mandatów zdobyli niezależni; 
12 — Nowy Klub Liberalny; 11 — so­
cjaliści.

Według ordynacji sejmowej ja­
pońskiej tylko klub liczący ponad 
dwudziestu członków może zgłaszać 
projekty ustaw, a tylko klub liczący 
ponad pięćdziesięciu członków może 

stawiać wnioski budżetowe. Tak 
więc w obecnych wyborach komu­
niści utracili prawo inicjatywy usta­
wodawczej, zyskali je natomiast de­
mokratyczni socjali ki. Partia Czy­
stego Rządu po raz pit -wszy zyskała 
prawo wnioskowania budżetowego. 
Dotąd prawo to mieli tylko liberalni 
demokraci i socjaliści. Dodajmy 
jeszcze, że ilość posłanek zmniejszy­
ła się z siedmiu do sześciu.

Ogólna liczba posłów w nowej 
izbie wzrosła, gdyż oparta jest na 
danych ludnościowych. Będzie ich 
511, w tym partia liberalno-demo­
kratyczna będzie miała 258, czyli po­
łowę plus 7, to jest 15 głosów więk­
szości, dosyć, by rządzić spokojnie. 
Zwłaszcza gdy opozycja jest po­
dzielona na trzy partie socjalistycz­
ne i jedną buddyjską.

Konserwatyzm
Krótko mówiąc, wyborca japoński 

raz jeszcze wykazał swój zasadni­
czy konserwatyzm. Nie zraziły go

skandale finansowe. Stosunek Ja­
pończyków do korupcji jest odmien­
ny niż Europejczyków. W okresie 
międzywojennym ludzie stykający 
się z oficerami japońskimi w Man­
dżurii i Chinach byli zdumieni, jak 
ci ludzie — wychowani w ascetycz­
nej rycerskiej tradycji samurajów 
— byli dostępni dla łapówek i innych 
form przekupstwa.

Co ciekawsze, nie wywołała głęb­
szego wstrząsu w społeczeństwie ja­
pońskim recesja.Nagla wielokrotna 
podwyżka cen nafty uderzyła go­
spodarkę japońską przed paru laty 
znacznie bardziej niż ekonomie eu­
ropejskie.

Japonia nie ma własnych źródeł 
energii. Cała jej olbrzymia produk­
cja przemysłowa i życie miast, z naj­
ludniejszym miastem świata, Tokio, 
na czele, zależy od importowanego 

płynnego paliwa, które z Zatoki Per­
skiej i Morza Arabskiego transpor­
towane jest dookoła Azji na archipe­
lag japoński. Ten cios gospodarka 
japońska zaabsorbowała wyjątkowo 
gładko. Cechą szczególną systemu 
japońskiego jest, że pracownik, nie 
tylko robotnik, ale technik, inżynier, 
sprzedawca, w zasadzie wstępuje do 
pracy w danej firmie w młodości na 
całe życie. Wysokość jego zarobków 
zależy przede wszystkim od długości 
czasu pracy w przedsiębiorstwie. 
Mając zapewniony wzrost zarobków 
i emeryturę pracownik spokojniej 
znosi chwilowe trudności, gdy na 
przykład wzrost płac nie nadąża za 
wzrostem cen.

W stosunkowo świeżej pamięci 
społeczeństwa japońskiego jest nie­
zwykły rozwój gospodarczy. Poziom 
życia mas — w okresie międzywo­
jennym jeszcze daleki od europej­
skiego, dorównał już prawie boga­
tym krajom zachodnioeuropejskim. 
Z kraju taniej robocizny i potęgi 
militarnej, Japonia stała się mocar­
stwem gospodarczym. Pod wzglę­
dem rozmiaru produkcji przemysło­
wej stanęła na trzecim miejscu w 
świecie po stanach Zjednoczonych 
i Rosji, wyprzedzając Niemcy Za­
chodnie i Anglię.

Jeżeli nawet Japończyk niezado­
wolony jest z rządu i z partii spra­
wującej władzę od przeszło ćwierć­
wiecza, to nie chce przewracać sy­
stemu. Nie oddaje głosu ma komu­
nistów ani na socjalistów, nawet 
tych łagodnych reformistycznych i 
demokratycznych, tylko na niezależ­
nych albo na nowych liberałów czy 
wzywających do uzdrowienia moral­
nego buddystów. Politycy notują te 
zmiany, wyciągają wnioski z prze­
sunięć głosów.
Adaptacja

Premier Takeo Miki zwołał posie­
dzenie rady ministrów po wyborach 
i oświadczył, że odtąd rząd jest już 
tylko czasowym powiernikiem, do­
póki nowy parlament za parę tygo­
dni nie wybierze nowego premiera. 
Miki, jako szef rządu niepowodze­
nia wyborczego musi odejść. Być 
może jego następcą będzie stały 
kandydat na premiera, minister 
spraw zagranicznych, Fukuda. Tak 
czy inaczej sprawa zostanie za­
łatwiona wśród ukłonów w pas i 
szerokich uśmiechów.

Przed stu laty Japończycy skopio­
wali konstytucję cesarskich Nie­
miec na swój użytek. Zrobili z niej 
coś zupełnie nowego. Zmieścili w 
niej boski kult cesarza, wielką rolę 
Rady Starców, decydujący głos 
Wielkiego Sztabu Imperialnego. Pięć­
dziesiąt lat temu kopiować zaczęli ruch 
faszystowski, ale ich Związek Wspo­
magania Władzy Cesarskiej bardzo 
był różny od faszyzmu europej­
skiego. Dwadzieścia pięć lat temu 
przyjęli zainspirowaną przez Ame­
rykanów.
rykanów ultrademokratyczną kon­
stytucję, w której cesarz nie ma roli 
nawet ceremonialnej; wybierani są 
nie tylko gubernatorzy, ale nawet 
sędziowie sądu najwyższego, i nie 
ma wojska. W praktyce powstał 
przy zachowaniu metod demokra­
tycznych trwały kompleks rządzą­
cy, złożony z organizacji politycz­
nej, splecionej z gospodarczą. Może 
on być usunięty od władzy drogą 
glosowania, ale nie widać takich 
zamiarów nawet na dalekim hory­
zoncie.

Dziennik Polski 
(Londyn)

Kubański“Wietnam”
Zachodni dyplomaci coraz częściej 

nazywają Angolę “Wietnamem 
Castro”. Kubańczycy ciągle giną 
w walkach z partyzantami — prze­
ciwnikami komunistycznego reży­
mu. Castro chciałby wycofać swoje 
wojska z Angoli, ale obawia się 
że promoskiewski reżym komuni­
styczny w Angoli nie utrzyma się 
nawet tak długo jak reżym połu- 
dniowo-wietnamski po wycofaniu 
wojsk amerykańskich.
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Powodzenie Pieczywa
Jak to się dzieje, że ten sam 

przepis jedne gospodynie uznają 
za doskonały, a inne twierdzą, że 
nic nie jest wart?

Dlaczego pierwsze mają udany 
wypiek, a te drugie zakalec?

Niby wszystkie przecież dokład­
nie trzymały się tego samego prze­
pisu.

Lub inna sprawa: nawet najbar­
dziej doświadczone gospodynie wie­
dzą, że piekąc to samo ciasto, czy 
ten sam piernik przez długie lata, 
za każdym razem otrzymują wy­
piek nieco inny. Dlaczego tak jest?

« * *

Największy wpływ na wypieki 
mają: czas pieczenia i tempera­
tura. Na przykład kruche ciasto 
wymaga temperatury piekarnika 
450—500 F. Ciasto francuskie 500 F., 
ciasto drożdżowe 375 F. Ciasto bisz­
koptowe przy wstawianiu do piekar­
nika wymaga 400 F., a po wyroś­
nięciu 450 F.

Przy niższej temperaturze piekar­
nika tłuszcz z kruchego ciasta wy­
tapia się, spływa i ucieka. Odpo­
wiednia temperatura musi ściąć 
substancje białkowe zawarte w cieś- 
cie, a te, mówiąc obrazowo, zamy­
kają ujścia, Którymi tłuszcz mógłby 
wyciec. Wystarczy więc, by pie­
karnik nie był dość nagrzany, by 
temperatura w nim była niedotrzy­
mana, a już wypiek jest nieuda­
ny-.

Trzeba również bardzo pilnować 
czasu pieczenia. Nie można wyjąć 
ciasta zbyt wcześnie, bo zakajec 
pewny, ale i niezbyt późno, bo 
ciasto będzie wysuszone, nie mó­
wiąc już o ewentualnym przypale­
niu.

Można też zepsuć ciasto przez 
drobiazg: zbyt wczesne zaglądnię­

cie do piekarnika. W początkowej 
fazie pieczenia ciasta drożdżowego, 
francuskiego, na proszku, lub bisz­
koptowego, ciasta te intensywnie 
rosną. Ciasto francuskie powiększa 
swoją objętość 3-4 razy. Ale jeśli 
do tych ciast zajrzymy za wcześ­
nie, wtedy, gdy dopiero powstaje 
delikatna struktura budowana przez 
ścianające się białko, ciasto może 
opaść i zakalec gotowy. A potem 
winien rzekomo zły przepis.

Są ciasta niezawodne, jak ciasto 
biszkoptowe ubijane na parze. Do 
bardzo gęsto ubitych jaj z cukrem 
dodaje się przygotowane według 
przepisu dodatki. Tak, ale wystar­
czy zbyt energicznie mieszać tę 
ubitą masę z mąką, aby zepsuć 
całą strukturę ubitych jaj i nieza­
wodnie ciasto też się nie uda. Dla­
tego nie przepis zawodzi, tylko 
często brak doświadczenia gospody­
ni i złe wykonanie.

« « •

Niedoświadczonym gospodyniom 
zwykle najtrudniej zrobić ciasto 
ucierane, bez proszku. Są to ciasta 
bardzo smaczne, ale trzeba je ucie­
rać w mikserze, a jeśli ręcznie to 
bardzo długo i umiejętnie, tylko w 
jedną stronę, energicznie. Jaja mu­
szą być świeże, bo to one nadają 
ciastu pulchności. Mąka nie może 
być wilgotna i ciężka, słowem.... 
bez doświadczenia lepiej dodać tro­
chę proszku.

Ciasto drożdżowe musi się udać. 
Z pewnością, jeśli drożdże były 
dobre i ciasto rzeczywiście wyrosło. 
Ale nie wolno piec ciasta drożdżo­
wego, które nie powiększyło swo­
jej objętości — już po pierwszym 
rośnięciu — podwójnie, bo będzie 
murowany zakalec!

Przepisy Kucharskie
Surówka

1 niewielki ogórek kwaszony, 2 
młode cebulki, główka sałaty, 2 jaj­
ka na twardo, kilka plaserków kieł­
basy szynkowej lub szynki czy mor- 
tadeli, względnie 1 wędzona makrela, 
łyżka usiekanej zieleniny, sos vinai­
grette (olej sojowy, sok z cytryny, 
ząbek cżosnkti, sól)"‘lut> 2-3 łyżki 
majonezu, względnie świeżej śmie­
tany.

Jarzyny starannie umyć, pokrajać 
w plasterki, sałatę w paski, wymie­
szać z jednym z sosów, z jajkami 
pokrajanymi w ćwiartki i wędliną w 
paseczki — posypać zieleniną.

Surówka jarzynowa
2-3 pomidory, 1 kalarepka, 1 mała 

cebulka, sporo usiekanej zielonej 
pietruszki lub rzeżuchy, sól pieprz, 
sok z cytryny, łyżka oleju sojowego.

Jarzyny starannie umyć, pomido­
ry pokrajać w drobne cząstki, kala- 
repkę i cebulkę w kostkę; ułożyć w 
miseczce, posypać solą, pieprzem, 
skropić sokiem z cytryny i olejem, 
posypać zieleniną.

Zapiekanka Śledziowa
2 funty śledzi (świeże lub solone), 

3 duże cebule, łyżeczka masła, gałka 
muszkatołowa, sól, pieprz, łyżka ole­
ju, pół litra mleka i łyżka tartego 
sera.

Śledzie bardzo starannie oczyścić 
(solone przedtem wymoczyć), usu­
nąć ości. Cebule pokrajać w cien­
kie plastry. Wysmarować masłem 
(margaryną) kamionkę lub szkła 
żaroodporne i układać warstwami 
cebulę i kawałki śledzi. Każdą war­
stwę śledzi posypać gałką, pie­
przem, a jeśli niesolone — posolić. 
Na koniec polać olejem i zimnym 
mlekiem. Wstawić do średnio gorą­
cego piekarnika na około 30 minut, a 
więc na czas potrzebny do tego, aby 
ryba wchłonęła mleko. Wtedy posy­
pać danie tartym serem, ułożyć na 
nim kilka wiórków masła i zapiekać 
aż ser ozłoci się lekko. Podawać go­

rącą zapiekankę z ziemniakami z 
surówką z kapusty.

Omlety
3 jajka rozbić widelcem w gar­

nuszku z łyżką mleka, posolić, jeżeli 
kto lubi, dodać odrobinę białego pie­
przu, łyżkę posiekanego szczypiorku 
lub zielonej pietruszki ewent. pokra­
jany liść mięty. Rozpuścić na patelni 
łyżkę margaryny, wlać jajka i, nie 
mieszając smażyć dopóki się masa 
nie zetnie. Wtedy złożyć na pół, pod­
smażyć z obu stron na rumiano i 
włożyć na talerz. Podawać z sałatą 
zieloną ze śmietaną, mizerią lub sa­
łatą z pomidorów i całymi ziemnia­
kami z koprem.

Do omletu, przed usmażeniem, 
możemy dodać drobno krajaną szyn­
kę, kiełbasę, utarty na grubej tarce 
ser, zielony groszek, ugotowanego 
i podzielonego na części kalafiora, 
duszone w maśle pieczarki lub inne 
grzyby (prawdziwki, maślaki, kur­
ki), szpinak z odrobiną czosnku a w 
sezonie gotowane, drobno pokraja­
ne szparagi.

Paszteciki z Pieczarkami
4 łyżki mąki, pół szklanki mleka, 

tyleż wody, szczypta soli, szczypta 
cukru, jedno jajko, łyżeczka proszku 
spulchniającego.

Robimy ciasto jak na naleśniki i 
smażymy smarując patelnię skórką 
słoniny. Powinno wyjść 10-12 naleś­
ników.

150 g pieczarek oczyszczonych i 
pokrajanych w paski dusimy w łyżce 
margaryny, z drobno pokrajaną ce­
bulą, łyżeczką wody, szczyptą soli i 
odrobiną pieprzu. Masą smarujemy 
naleśniki, zwijamy w wałeczki lub 
w koperty, podsmażamy na marga­
rynie. Podajemy jako dodatek do 
czystego barszczu buraczanego, lub 
czystej zupy pomidorowej albo jako 
danie z sałatką z surowego pora 
krajanego w talarki, zmieszanego 
z tartym na grubej tarce jabłkiem z 
olejem i cukrem.

Modne torebki wieczorowe i pasek, który może służyć jako 
upiększenie fryzury. Modele Morrisa.

Z Balu Stowarzyszenia 
Dobroczynności Przy ZNP

Zamiast Życzeń Świątecznych 
Na Kongres Polonii Am. Złożyli 

Zamiast przesyłania kartek z życzeniami świątecznymi - na Kongres

Polonii Amerykańskiej złożyli donacje :

Lista Nr. 3
Emilian Woźniakiewicz $10.00 
Maria i Andrzej Fedorowicz,

na Amerykańską Częstochowę $15.00 
J. Wańtuch.... ...................................$10.00
Zofia i Franciszek Wódka ...................................$10.00
Zofia Moździerz $10.00 
Zofia Zioło l............................................................. $10.00
J. A. Marolewscy $20.00 
Władysław i M. Markiewicz (z tego $3.00 na Harcerstwo) $15.00 
Józef, Sława Migała z Rodziną

Europe Travel Bureau............................................................ ..... $50.00
Maria i Walter Rene $25.00
L. i A. Charmańscy..................................................... $10.00
Halina i Wiktor Adamski $10.00
Genowefa i Dominik Kluk................................................................ $10.00
Zbigniew Morkowski $10.00
Stanisława i Stanisław Woźniak  $20.00 
Cecylia Sak $15.00
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UWAGA WSZYSTKIE POLKI! 
Panienki i Panie!

$15.00

Popierajcie tych, 
którzy ogłaszają się 

w Dzień. Związkowym

Alicja T. Ptaszek
S. Ala Kolasińska wraz z synami:

John, Arthur, Raymond ?..... $20.00
Julian Sak........................................................... $40.00

(w tym: $10 na KPA; $10 na Harcerstwo; $20 na Dziennik Związkowy)
Karolinę i Afred Terlecki......................................................................$30.00
Edmund Sawczyński $ 5 °0
Irena i Jerzy Przyłuscy $20.00
Krystyna i Kazimierz Czarkowscy $10.00 

na pomoc Robotnikom w Polsce $10.00
Janet i Marian Treczowie $10.00
Peter Nocuń $10.00
Władysława i Antoni Wódka $20.00

Zarząd Wydziału Kongresu Polonii Amerykańskiej na stan Illinois 
serdecznie dziękuje donatorom za ich donacje i apeluje: KTO NASTĘPNY?Ks. Prał. Wodarski 

Otrzymał 
Medal Fidelitas

Orchard Lake, Mich. (KW) - od­
biorcą dorocznej najwyższej nagro­
dy szkół w Orchard Lake na rok 
1977 jest ksiądz prałat Wodarski z 
Connecticut.

Rada Regensów seminarium Sw. 
Cyryla i Metodego, Kolegium Naj- 
św. Maryi Panny, i wyższej szko­
ły Najśw. Maryi Panny w Orchard 
Lake przyznała księdzu prałatowi 
Janowi Wodarskiemu, ptobuszczowi 
parafii Sw. Krzyża w New Britain, 
Connecticut, najwyższe odznaczenie 
szkół — “Fidelitas Medal”, w 
czasie swej jesiennej sesji.

Ksiądz prałat Wodarski jest gra- 
duantem kolegium Najśw. Maryi 
Panny roku 1927. Fidelitas Medal 
zostanie mu wręczony dnia 7-go ma­
ja, w czasie uroczystości zakończe­
nia roku akademickiego w kolegium 
w Orchard Lake.

To najwyższe odznaczenie polonij­
nych isntytucji nauki i wiedzy jest 
przyznawane każdego roku dla wy­
bitnego Amerykanina polskiego po­
chodzenia za “Jego wierność w służ­
bie Bogu i Ojczyźnie przez urzeczy­
wistnianie religijnych i kulturalnych 
ideałów praojców”.

W poprzeddnich latach odznacze­
nie to nadane było między innymi 
kardynałowi Królowi z Filadelfii, se­
natorowi Edmund Muskie z Maine, 
dawnemu korespondentowi telewi­
zyjnego dziennika—Robert Góralskie­
mu, prezesowi Związku Narodowe­
go Polskiego i Kongresu Polonii 
Amerykańskiej, Alojzemu Mazew- 
skiemu, oraz prezydentowi “Third 
Federal Savings and Loan Associa­
tion of Cleveland”, Benjaminowi Ste­
fańskiemu.

WZNOWILIŚMY TĘ KSIĄŻKĘ NA WASZE ŻĄDANIE. 
Bo każda staranna gosposia pamięta, 

Że POLSKIE CIASTA, nie tylko na święta!
A więc Gosposiu z farmy czy też z miasta

Kompanie
W południowo-zachodniej Francji 

od wielu lat istnieje niesłychanie 
pożyteczna organizacja “Amicale 
du Labor” service, na czele której 
stoi były major L. S. Stanisław 
Łysiak. Amicale mieści się na 
Avenue du Cmdt Lisiack, 17690 
Angoulins sur Mer. Znamienny 
adres i znamienna nazwa ^organi­
zacji, pod którą istnieje koło po­
mocy administracyjnej dla człon­
ków Labor Service i ich rodzin. 
Labor Service — to Polskie Kom­
panie Wartownicze.

Działalność państwa Łysiaków jest 
niezwykła. Od wielu lat pomagają

Wartownicze
oni załatwiać sprawy rentowe byłym 
wartownikom, których większość 
znajduje się obecnie w wieku eme­
rytalnym. Sprawa niesłychanie 
skomplikowana bo Polskie Kompa­
nie Wartownicze służyły Amery­
kanom na terenie Fracji i Niemec, 
bez właściwego ubezpieczenia, a dziś 
ich członkowie rozproszyli się po 
całym świecie, lub znaleźli się 
w kraju.

Państwo Łysiakowie pomagają 
nie tylko członkom oddziałów war­
towniczych, ale także ich rodzinom, 
wdowom i sierotom znajdującym 
się na zachodzie a także i w kraju.

NA WASZ STÓŁ ŚWIĄTECZNY 
i JAKĄKOLWIEK OKAZJĘ 

Polecamy i Zapraszamy PO WIELKI WYBÓR
Wędzonych i pieczonych szynek, 
kiełbas i boczków oraz wszelkiego 
rodzaju wyrobów masarskich wy­
śmienitych i przyrządzonych na 
sposób europejski. Wyrabiamy 
własnym sposobem doskonałe w 
smaku szynki od kości wędzone 
i gotowane.

TAKŻE SZYNKI 
importowane z Polski 

KRAKUS I ATALANTA 
i z innych krajów europejskich.

DIVERSEY SAUSAGE
3427 W. DIVERSEY AVENUE

STANISŁAW I JOANNA NYLEC, właściciele
Telefon: — 227-3049

Z ĄSYT, A MY 
NAJSERDECZNIEJSZE ŻYCZENIA 

WESOŁYCH ŚWIĄT BOŻEGO NARODZENIA 
i RADOSNEGO NOWEGO ROKU 

Dla Klientów i całej Polonii
Dziękujemy również za Wasze poparcie naszego interesu w roku 
bieżącym oraz prosimy i polecamy się Waszej łaskawej pamięci . 
w przyszłym roku.

KUP W DZIENNIKU
ZWIĄZKOWYM KSIĄŻKĘ

Podajemy zdjęcia z Balu Stowarzyszenia Dobroczynności, jaki odbył się 
20 listopada w hotelu Conrad Hilton. Od góry, pierwsze zdjęcie: Debiutantki — 
Pamela Budney, Pamela Polańska, Mary Nowak, Renata Rychlińska, Irena 
Zaporowicz, Izabella Kuman, Helena Chodniewicz, Krystyna Zaporowicz, Susan 
Spanczak, Deborah Decker. Środkowe zdjęcie, debiutanci z ojcami: — Don 
Wąsowicz, Pamela Budney; Robert Nowak, Mary Alice Nowak; Aleksander 
Polański, Pamela Polańska; Chester Rychliński, Renata Rychlińska; Walter 
Kuman, Izabella Kuman; Adam Chodniewicz, Helena Chodniewicz; Owen 
Decker, Deborah Decker; Paul Musial, Krystyna Zaporowicz; Stanley Zaporo­
wicz, Irena Zaporowicz; Stanley Spanczak, Susan Spanczak. Dolne zdjęcie, 
debiutantki z matkami: Krystyna i Pamela Budney; Alice i Mary Nowak; 
Eleonora i Pamela Polańska; Dorothy i Renata Rychlińska; Helena i Izabella 
Kuman; Maria Musiał i Krystyna Zaporowicz; Maria i Helena Zaporowicz; 
Maria i Helena Chodniewicz; Genowefa i Deborah Decker; Vivian i Susan 
Jeanne Spanczak.

BATORY LOUNGE
1824 W. Augusta Blvd.

ZAPRASZA NA

DOSKONAŁEGO SYLWESTRA
Tam Zakończycie Naprawdę Bardzo Wesoło Rok Stary
i w Doskonałym Humorze na Wesoło Rozpocznie Rok Nowy 

TAM BĘDZIE BARDZO WIELE MIŁYCH 1 PRZYJEMNYCH 
NIESPODZIANEK — PRÓCZ TEGO SZAMPAN 

DOSKONAŁA KOLACJA
Do Tańca Przygrywać Będzie Doborowa Orkiestra 

Marynarze z Północy pod kierownictwem Stańczyka. 
Występ Śpiew Solowy 

WANDA KOT. Właścicielka 
Serdecznie Zaprasza Wszystkich Do Przybycia 

Po Rezerwację Prosimy Telefonować: 
227-9045 lub 772-7190

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

W CHICAGO 
NADAWANE 
CODZIENNIE

WIADOMOŚCI Z POLSKI 
I O POLSCE

Codziennie 6:00-6:30 rano 
WOP A 1499 kc

5 DNI
Od poniedziałku do piątku

MARIAN CZERNIECKI

“PORANNY DZWONEK” 
Stacja WOPA

Codziennie 
od 6:30 do 7:00 rano 
Sobota 11-11:30 ranę 

Niedziela 1:00-2:00 po poi.
MICHAŁ PRZEMYSKI

Kierownik

ROBERT 
LEWANDOWSKI

Stacja WSBC—1240 KC 

Codziennie 7:00-8:30 rano 
2:00-3:00 po poł. w Niedziele

ROBERT 
LEWANDOWSKI 

Właściciel

GODZINA SŁONECZNA 
LIDII PUCIŃSKIEJ

Stacja WEDC
7 dni w tygodniu

8:30-9:30 rano

“POLSKA W MUZYCE, 
PIEŚNI I SŁOWIE”

Stacja WOPA 
Codziennie 

od 12 w poł. do 12:30 po poł.

ADAM 
GRZEGORZEWSKI 
Kierownik-Zarządca

“KAWALKADA” 

WOPA
Co Wieczór od 7:30-8-30 

Poniedziałki 

KAWALKADA 

90 Minut od 7 Wiecz.

“GŁOS POLONII” 

WOPA—1490 KC 

Codziennie 
od 4:30 po poł. 
do 6 wieczorem

W Soboty 
4:00-6:00 wiecz.

Pp. Mgr. JÓZEF I SŁAWA 
MIGAŁOWIE, właściciele

“KŁOPOTY 
SIEKIEKKÓW” 

Stacja WOPA—1490 KC 
W każdy Wtorek, Środę, 

Czwartek i Piątek 
7:00-7:30 wiecz.

Kierownik 
BRONISŁAW ZIELINSKI 

Anonse rzy 
PELAGIA I BRONISŁAW 

MROZOWIE

DZIENNIK
1201 Milwaukee Avenue

(Na C.O.D

JAK PIEC CIASTA
Cena $1.00

ZWIĄZKOWY
Chicago, UL MU 

nie wysyłamy)
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(Dokończenie ze str. 1)

Bogato reprezentowany był na 
wystawie portret należący w Ame­
ryce do najpopularniejszych gatun­
ków malarstwa, a na przełomie 
XVIII i XIX wieku zdecydowanie do­
minujący w nim. Na wystawie re­
prezentowany był przez najwybit- 

państw, ale raczej porozumienie 
wzorowane na zeszłorocznym poro­
zumieniu Syrii i Jordanii, zakłada­
jącym stopniowe zjednoczenie eko­
nomiczne, dyplomatyczne, wojsko­
we i w innych dziedzinach.

Ostatnio Egipt i Syria uzgodniły 
powierzenie naczelnego dowództwa 
na antyizraelskim froncie egipskim 
i syryjskim egipskiemu ministrowi 
wojny gen. Mohamedowi Gamassy.

Prasa egipska uchyla już teraz 
rąbka tajemnicy i zapowiada “punkt 
zwrotny” w stosunkach egipsko- 
syryjskich.

“Koła dobrze poinformowane 
oczekują, że konferencja szczytowa 
doprowadziła do deklaracji zjedno­

200 Lat Malarstwa 
Amerykańskiego

czeniowej, która odpowiada aspira­
cjom mas arabskich” — stwierdza, 
wpływowy dziennik kairski “Al 
Akhbar.”

Dziennik “Al Gombouria” powo­
łuje się na wypowiedź egipskiego 
ministra spraw zagranicznych 
Ismaila Fahmi i twierdzi, że dekla­
racja oznacza “całkowite zjednocze­
nie wojskowe i polityczne.”

Unia egipsko-syryjska nie jest 
sprawą nową. W 1958 roku doszło 
do zjednoczenia obu państw i stwo­
rzenia Zjednoczonej Republiki 
Arabskiej pod przewodnictwem 
ówczesnego egipskiego prezydenta 
Gamala Abdel Nassera. W trzy lata 
później Syria zerwała ten związek 
i zjednoczone państwa poszły swo­
imi drogami.

ton Coplay, Charles Willson Peale, 
Ralph Earl i Gilbert Stewart, a

z późniejszych jego przedstawicieli 
przez Thomasa Sully, Mary Cassatt, 
Thomasa Eakinsa’a, Ammi Philip’a, 
Andy WarchoTa.

Odkrycie w latach 1826-1849 źródła 
natchnień nowych obrazów, jakie 
kryl w sobie krajobraz zaowocowało 
wieloma interesującymi obrazami 
w malarstwie amerykańskim, z któ­
rych najciekawsze znalazły się na 
wystawie warszawskiej. Romantyzm 
amerykański najlepiej chyba reko­
menduje wystawiony na wystawie 
“Krajobraz w księżycowej poświa­
cie” Washingtona AUstona. Zna­
lazły się też na niej przykłady ma­
larstwa najnowszego, ekspresji 
abstrakcyjnej popartu, ai'tyeks- 
presjonizmu.

Zainteresowanie wystawą pu­
bliczności jest duże. Krytycy uwa­
żają jednak, że założenie prezentacji 
amerykańskiego malarstwa w prze­
kroju historycznym zaciążyło ujfem- 
nie na możliwości pełniejszego za­
poznania się z amerykańską sztuką 
współczesną.

Od 14 listopada do 10 grudnia 
odbywała się w Muzeum Narodo­
wym w Warszawie wystawa malar­
stwa amerykańskiego. Wystawę 
przygotowało Muzeum Sztuki w Bal­
timore z okazji dwóchsetlecia Sta­
nów Zjednoczonych. Na ekspozycję
złożyło się 60 prac z okresu 1770-1971. niejszych twórców jak: John Single-

Założeniem wystawy było zapre­
zentowanie twórców, którzy swoją 
twórczością wpłynęli w sposób istot­
ny i trwały na rozwój malarstwa 
amerykańskiego. Znalazły się na 
niej niemal wszystkie tematy i 
wszystkie rodzaje malarstwa co 
prawda czasami tylko sygnalizo­
wane jednym lub dwoma obrazami.

Deficytowy Handel 
ZSRR z Zachodem

Zadłużenie Związku Sowieckiego 
wobec Zachodu a»aauiit wzrosło w 
ciągu 9 pierwszych miesięcy br. 
Deficyt salda bilansu płatniczego 
z~ ten śitifes wzrósł uo 3 miliar­
dów 170 min dolarów, to znaczy 
o 200 min dolarów więcej niż w tym 
samym czasie w ub. roku. Główną 
tego przyczyną były duże zakupy 
zboża na Zachodzie, spowodowane 
katastrofalnie niskimi zbiorami 
zbóż w ub. roku w ZSRR. Najwięk­
szym partnerem handlowym Sowie­
tów na Zachodzie są Niełncy Zach. 
Na drugim miejscu są Stany Zjedno­
czone.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka, babcia i prababcia nasza ś.p.

Magdalena Panek
(żona ś.p. Władysława, matka ś.p. Bolesława)

Członkini Tow. Jefferson Park Grupa 850 Z.N.P., po krótkiej 
chorobie, pożegnała się z tym światem, opatrzona Sw. Sakramentami, 
dnia 19-go grudnia, 1976 roku, o godzinie 11-ej wieczorem w 
podeszłym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś po 5:30 po południu.
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 23-go grudnia, o godzinie 

9:15 rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 5774-76 W. Lawrence Ave., do 
kościoła Sw. Władysława (Msza Sw. o godzinie 10-ej), a stamtąd na 
cmentarz Sw. Wojciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i 
znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Tadeusz, syn; Anna, synowa; Tadeusz Jr., (Patricia) wnuk z 
żoną; Veronica (Harry) Miller i Lydia (Tom) Chester, wnuczki 
z mężami oraz prawnuczęta wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Kowachek Funeral Home 
Telefon 545-3800.

Jedność Polityczna 
Egiptu i Syrii

Zarząd Polsko-Amerykańskiej Rady Emerytów w Chicago z głę­
bokim żalem podaje do wiadomości, że nieubłagany los wyrwał 
z naszych szeregów wieloletniego działacza i członka zarządu naszej 
organizacji (marszałka), ś.p.

Macieja Wójcika
Niech ziemia amerykańska przytuli Go jak matka.

Rodzime pnarłego składamy wyrazy głębokiego współczucia.
Za Zarząd i Dyrekcję - Czesław Bielski, prezes.

krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iz najukochańsza matka, babcia i prababcia nasza ś.p.

Marianna Piekarz
(z domu Skiba; żona śp. Marcina)

(matka śp. Teodora, śp. Heleny, śp. Florence)
(teściowa śd. Władysława Przvbvlowskieso)

Członkini Bractwa Różańca Sw., przy par. SS Piotra i Pawła- 
Tow. Sw. Katarzyny Nr. 772 ZPRK i Tow. Gwiazda Morza Nr. 31Ó 
U.P., w Am., po krótkiej chorobie, pożegnała się z tym światem, 
opatrzona Sw. Sakramentami, dnia 19-go grudnia, 1976 roku, rano 
w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 22 grudnia, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 3756 So. Paulina Str„ do 
kościoła SS Piotra i Pawła, a stamtąd na cmentarz Zmartwych­
wstania Pańskiego, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i 
znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Cecylia (z I domu Piekarz) Przybyłowska; Anna (Eugene) 
Radejewski, córki i zięć; Terry (Mary) Radejewski, Jean (Henry) 
Lehr, Linda i Ann Marie, wnuk i wnuczki; oraz 2 nrawnucząt 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Patka - Sourek Funeral Home
Telefon 523-0829.

Sztuczna Materia Zamiast Celulozy

Rodzina

Mayor Daley kochał swą rodzinę, 
dla której był dobrym mężem i 
ojcem. W dniu 23-go czerwca, 1936 
roku poślubił córkę sąsiadów z 
Bridgeport, Eleonor Daley, z którą’ 
dochował się siedmiorga dzieci. 
Zona Eleonor, lat 68, była wierną 
towarzyszką swego męża, dzieląc z 
nim jego zainteresowania polityczne

Na .prawym brzegu Wisły po­
wstanie tzw. Wschodnie Centrum 
Warszawy, które obejmuje obszar 
100 razy większy niż Ściana Wscho­
dnia ul. Marszałkowskiej. Urzeczy­
wistnienie tego wielkiego programu 
wymaga wielu lat, lecz już teraz 
gotowa jest większość projektów no­
wej zabudowy tej części stołeczne­
go miasta. Powstać tu mają gma­
chy o kubaturze równej 11 takim 
obiektem jak warszawski Pałac Kul­
tury i Nauki.

Prace rozpoczną się od przebudo­
wy ul. Targowej w pełen zieleni, 
usługowo-handlowy traktat pieszy. 
Przed południem będzie to wielkię

Ceny papieru wzrosły w takim 
stopniu, iż stały się prawdziwą 
plagą przemysłu dziennikarskiego 
i wydawniczego. U podłoża tego 
stoi drożyzna papierówki, czyli 
drewna do wyrobu celulozy a za­
tem i samej celulozy, którą trzeba 
sprowadzać z Kanady oraz z kra­
jów skandynawskich. Zwiększająca 
się w świecie dewastacja lasów, a 
w wypadku Anglii spadek kursu 
funta, problem ten jeszcze zaognia. 
Jest obawa dalszej zwyżki tego tak 
ważnego w życiu codziennym arty­
kułu.

Pojawiły się jednak ostatnio 
pewne oznaki nadziei. Tą nadzieją 
jest pewna materia znana pod 
nazwą “norpulp” i zastępująca dro­
żejącą celulozę. Jest ona już fabry­
kowana w Brytanii, jakkolwiek na 
razie w niewielkich ilościach i uży­
wana jest do wyrobu papieru higie­
nicznego oraz tapet.

Jednym z jej składników jest

rzy, od najwyższych do najniższych. 
Prezydent John F. Kennedy za­
wdzięczał mayorowi Daley swój wy­
bór na urząd prezydenta w roku 
1960, gdyż Daley potrafił zdobyć 
stan Illinois dla Kennedy’ego, z któ­
rym do końca życia Kennedy łączyły 
go bardzo bliskie przyjacielskie 
stosunki.

Zdobył sobie za swego urzędowa­
nia nie tylko tytuł “Kingmaker”, ale 
i tytył budowniczego, gdyż za jego 
rządów miasto Chicago przystąpiło 
do budowy dróg ekspresowych, wie­
żowców, skutkiem czego aż 125 
wielkich gmachów powstało w śród­
mieściu Chicago. Doskonały gospo­
darz zapewnił miastu wspaniały 
rozwój i rozbudowę, bez narażania 
miasta na kryzysy finansowe.

Kalendarzyk 
Posiedzeń

targowisko a wieczorem — prome­
nada. Główną ozdobą praskiej dziel­
nicy staną się odnowione, trakto­
wane jako zabytki, secesyjne ka­
mieniczki, dzięki który zachowany 
zostanie charakterystyczny klimai 
i niepowtarzalny urok pasaży, pla­
cyków, zaułków.

Oczywiście planuje się także nowe 
budynki. Powstaną nowoczesne ar­
terie, obudowane 10-30 piętrowymi 
wieżowcami. Utworzone zostaną no­
we kompleksy placówek usługowych 
i wytwórczych oraz handlowych.

Interesującym pomysłem jest 
utworzenie wielkiego akwonu spor­
towo-rekreacyjny, przez połączenie 
Jeziorka Kamionkowskiego z base­
nem praskiego oraz nowo utworzo­
nym 12-kilometrowym traktem wod­
nym Swider-bis. W sąsiedztwie Par­
ku Skaryszewskiego stanąć ma ze­
spół hotelowy z pięknym widokiem 
na dolinę Wisły i panoramę lewo­
brzeżnej części miasta. Tuż nad Wi­
słą zarezerwowano tereny pod cen­
trum kultury. Jego sercem będzie 
wielofunkcjonijny gmach w rodza­
ju paryskiego obiektu w dzielnicy 
Baubourg. Wszystkie placówki spor­
towe i kulturalne przewidziane są 
dla pubhezności^i^.więę: sztuczne 
lodowisko,,teatry, kluby i pracownie 
dla hobbystów. Wprost z centrum — 
przejść będzie można mostem pie­
szym na lewy brzeg Wisły.

Kondoiencje
i

Niespodziewany zgon mayora 
Daley, wywołał wyrazy żalu w ca­
łym kraju. Prezydent-elekt Jimmy 
Carter wyraził ubolewanie z po­
wodu zgonu mayora Daley, mówiąc 
że “był on wielkim wodzem demo­
kratycznym i moim przyjacielem. 
Kochał swą rodzinę i miasto Chicago, 
dlatego też cały naród ubolewa po 
jego zgonie”. Sekretarz prasowy 
Cartera, Jody Powell, dał do wia­
domości, że Carter będzie reprezen­
towany na pogrzebie Daley, ale nie 
podał dalszych szczegółów.

Wyrazy kondolencji zaczęły na­
pływać z całego kraju od wybit­
nych wodzów politycznych, a wśród 
nich od senatorów ze stanu Illinois 
— Adlai Stevenson i Charles Percy, 
gubematora-elekta stanu Illinois 
James Thompsona, gubernatora 
Dan Walker, który zarządził 30 dni 
żałoby w całym stanie, od wielu 
gubernatorów, członków Kongresu 
Stanów Zjednoczonych, mayorów 
miast itd.

papier pokryty powłoką plastyku 
używany do pakowania mrożonych 
artykułów żywnościowych. Papier 
ten, jako nieużyteczny, był dotych­
czas wyrzucany.

Brytyjskiej firmie “Northwest 
Fibres” udało się wynaleźć spo­
sób zużycia podobnych odpadków 
do fabrykacji celulozy kalkulującej 
się o całe 100 funtów taniej od nor­
malnej ceny 270 funtów za tonę. 
Popyt na nią jest dwukrotnie więk­
szy od możliwości produkcyjnych 
dwu fabryk w Woolwich i Liver- 
poolu, należących do tej firmy.

Duża amerykańska firma “Kim- 
merly-Clark”, trudniąca się wyro­
bem papierów higienicznych prze­
prowadza prace eksperymentalne 
chcąc inwestować we własnej fa­
bryce w Anglii, 8 min dolarów. To­
warzystwo asekuracyjne “Co-ope­
rative Insurance Society” udzieliło 
firmie “Northwest Fibres” po­
mocy finansowej. (Zdz.)

(Dokończenie ze str. 1-ej) 

na widok publiczny od godziny dzie­
siątej rano w kościele Narodzenia 
Chrystusa Pana (Nativity of Our 
Lord) pnr. 653 W. 37-ma ulica.

Jutro o godzinie 9.30 rano w koś­
ciele Narodzenia Chrystusa odbę­
dzie się nabożeństwo żałobne, które 
odprawią ks. prał. Daniel Cunning­
ham, ks. Gilbert Graham, ks. John 
Lydon i ks. Timothy Lyne, a kardy­
nał Jan Cody, arcybiskup die­
cezji chicagoskiej udzieli błogosła­
wieństwa. Złożenie zwłok na cmen­
tarzu Holy Sepulchre na przedmieś­
ciu miasta Chicago, w Worth, Illi­
nois odbędzie się tylko z udziałem 
najbliższej rodziny i przyjaciół.

Gubernator Dar. Walker zarządził 
wczoraj 30 dni żałoby i obniżenia 
flag do połowy masztu w całym sta­
nie dla uczczenia mayora Daley.
Życiorys

Mayor Daley urodził się w dn. 15 
maja 1902 roku w dzielnicy Bridge­
port w Chicago, w której mieszkał 
przez całe swe życie. W ub. roku 
przeszedł poważną operację dla za­
bezpieczenia możliwemu udaru 
mózgu. Syn irlandzkich imigrantów 
Michael i Lillian Daiey. Daley w 
młodocianych latach był roznosicie- 
lem gazet. Szkolony w szkołach ka­
tolickich, pracował od najmłodszych 
lat na swe utrzymanie,' studiując 
wieczorami w uniwersytecie De 
Paul, gdzie przez jedenaście lat, 
cztery wieczory w tygodniu stu­
diował prawo, kończąc wreszcie stu­
dia. Karierę polityczną rozpoczął w 
roku 1936, gdy na piętnaście dni 
przed wyborami zmarł republikań­
ski reprezentant stanowy. 8,000 wy­
borców wpisało nazwisko Daley na 
balocie republikańskim, na powsta­
ły po republikaninie wakans i Da­
ley został wybrany. Pchnąc się dalej 
Daley na polecenie Ed Kelly, ubie­
gał się o urząd szeryfa powiatu 
Cook, ponosząc pierwszą i jedyną 
w swym życiu porażkę w wyborach. 
Jako komityman jedenastej wardy, 
Daley został wybrany do centralne­
go komitetu demokratycznego po­
wiatu Cook. Gdy Adlai Stevenson zo­
stał wybrany gubernatorem 
stanu Illinois w roku 1948, Daley 
został mianowany stanowym dyrek­
torem poborów. W roku 1955 mayor - i zamiłowanie do miasta Chicago. 
Daley został wybrany po raz pierw­
szy mayorem miasta Chicago, obej­
mując swe stanowisko w dn. 30-go 
kwietnia 1955 roku. Wybierany sześć 
razy na urząd mayora miasta Chi­
cago; Daley stal się potężnym wo­
dzem w Partii Demokratycznej, z 
którym liczyli się wszyscy politykie-

Nowoczesna Warszawa 
Na Prawym Brzegu Wisły

NIEDZIELA, 26 GRUDNIA
Tow. Króla Bolesława Chrobrego 

Grupa 1577 ZNP odbędzie swe przed- 
roczne posiedzenie w niedzielę, dnia 
26 grudnia, o godz. 1.30 po południu, 
w sali Columbia Hall, przy 48-ej 
ulicy i So. Paulina. Mamy du­
żo spraw do załatwienia, a nadto 
odbędzie się wybór nowego zarzą­
du na rok 1977. — Za zarząd: Fran­
ciszek Kubiak, prezes; Leokadia 
Bonder, sekr. prot.

Kalendarzyk Imprez
Od 31 grudnia — Dzieje Grzechu 

w kinie Milford, W. Waisman.
22 i 23 — Gawęda, Teatr Dzieci z 

Polski, Lane Tech, Jan Wojewódka.
6 lutego — Teatr Ref-Rena 

“Grzesznik”, Audytorium Sw. Trój­
cy.

6 lutego Wanda Wiłkomirska, Or­
chestra Hall.

19 i 20 lutego — Klub Kawalerów, 
komedia muzyczna w trzech aktach 
M. Bałuckiego, Lane Tech, Jan Wo­
jewódka.

Luty — Potop, pierwsza część w 
kinie Milford, dwa tygodnie, W. 
Waismann.

26 i 27 marca — Rewia jubileuszo­
wa Jak Szybko Mija Czas, Bielicka, 
Santor, Korsakówna, Ładysz, Po- 
ski, Brusikiewicz, Korpolewski — 
Lane Tech, Wojewódka.

Marzec Potop, część druga, w 
kinie Milford, dwa tygodnie, W. 
Waismann.

30 kwietnia i 1 maja —Rewia Folk­
loru Czym Chata Bogata, Lane 
Tech, Jan Wojewódka.

Kwiecień — Pan Wołodyjowski, w 
kinie Milford, W. Waismann.

Październik — Damy i Huzary, 
Teatr TV z Warszawy, Jan Woje­
wódka.

Listopad — Opera Halka, zespól 
operowy z Polski, Jan Wojewódka.

W sprawie kalendarzyka należy 
porozumieć się z Witoldem Rukujżo, 
tel. 384-6748.

TO ALL FUNERAL DIRECTORS 
Our new deadline for accepting obituaries is as follows: 
IN THE MORNING—Daily (Monday thru Friday) 
7:00 to 7:45 A.M. ONLY, for the same day publication. 
From 8:00 a.m. to 4:00 p.m for following day.

OBIT. DEPT.

Helikopter 
Ocalił Życie 

Stasi Kownackiej
Nowy York. (N.D.) — Helikop­

ter Ochrony Wybrzeża wygrał wy­
ścig z czasem i uratował życie ma­
leńkiej Stasi Lynn Kownackiej, cór­
ce Karen i Antoniego Kownackich, 
która przyszła przedwcześnie na 
świat w niedzielę, 12-go grudnia, w 
nocy, w Poughkeepsie, w pobliżu 
Nowego Yorku.

Po urodzeniu dzieckfl znalazło się 
w niebezpieczeństwie na skutek tru­
dności z oddychaniem. Lekarze miej­
scowego szpitala skontaktowali się 
natychmiast telefonicznie z Cornell 
Medical Center w Nowym Yorku, 
który z kolei wezwał na pomoc he­
likopter patrolowy Ochrony Wybrze­
ża. W kilka minut po otrzymaniu 
meldunku helikopter wystartował z 
bazy Straży Przybrzeżnej w Brook­
lynie. Około trzeciej w nocy maszy­
na wylądowała na terenie szpitala 
w Poughkeepsie. Odlot uległ jednak 
nieoczekiwanej zwłoce. Tuż przed 
startem nastąpił defekt mechani­
zmu do sztucznego oddychania w 
inkubatorze, w którym umieszczony 
był noworodek. Udało się go jednak 
szybko naprawić i helikopter wy­
startował do Nowego Yorku, lądu­
jąc na lotnisku La Guardia o godzi­
nie 4:45 nad ranem. Z lotniska ka­
retka pogotowia zabrała dziecko do 
kliniki w New York Hospital.

W poniedziałek lekarze oświadczy­
li, że życiu Stasi nie zagraża nie­
bezpieczeństwo.

Polka — 
Emancypantka

Ernestyna Potocka-Rose, w poło­
wie XIX w. wystąpiła z protestem 
przeciwko niesprawiedliwości spo­
łecznej. Domagała się m.in. równo­
uprawnienia kobiet, co doprowadzi­
ło w 1848 r. do uchwalenia w Nowym 
Yorku ustawy przyznającej mężat­
kom prawo posiadania własnego ma- 
majątku. Znana była również jako 
działaczka ruchu abolicjonistyczne- 
go, walczącego o zniesienie niewol­
nictwa.

Wykolejenia 
Się Pociągów

W poniedziałek, w godzinach połu­
dniowych doszło do wykolejenia się 
15 wagonów pociągu towarowego w 
Northbrook. Kilka godzin przedtem 
wykolejeniu się uległo 25 wagonów 
innego pociągu towarowego w po 
bliżu Sunset Ridge Rd. na za­
chód od Skokie Blvd. Obydwa wy­
kolejenia wydarzyły się na torach 
Chicago and North Western Trans­
portation Co.

Mayor Richard J. Daley 
Nie Żyje

Najstarszy syn mayora Daley, 
Richard M. Daley, lat 34, jest sena­
torem stanowym z dystryktu 23-go. 
Adw. Michael Daley, lat 32, pro­
wadzi własną praktykę adwokacką. 
John Patrick Daley, lat 21, jest 
wspólnikiem swego brata William, 
w agencji “Daley & Daley Insur­
ance”, pnr. 3530 S. Halsted ul. 
William M. Daley, lat 30, prowadzi 
agencję asekuracyjną. Patricia 
Thompson, lat 39, rozwiedziona żona 
realnościowca William P. Thomp­
son, jest nauczycielką w średniej 
szkole. Mary Carol Vanecko, lat 
37, jest żoną dr. Robert Vanecko. 
Eleanor Daley, lat 35, mieszka z 
rodzicami i jest nauczycielką w 
szkole publicznej. Pp. Daley do­
czekali się trzynaściorga wnucząt.

Skradziono 
Cenny Miecz 

z Luwru
Paryż. (UPI) — Trzech zamasko­

wanych włamywaczy skradło z mu­
zeum w Luwrze bezcenny miecz 
króla Karola X. Przedstawiciel mu­
zeum oświadczył, że miecz wyko­
nany przez francuskiego artystę F. 
Bapsta na koronację Karola X w 
1824 r. “jest bezcenny”. Złodzieje 
nie będą mogli sprzedać znanego 
zabytku, ale mogą usunąć diemen- 
ty, którymi miecz był ozdobiony i 
sprzedać je osobno.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iz najukochańsza matka, siostra, babcia i prababcia nasza, śp.

Konstancja Winiarska
(z domu Potoczny; żona śp. Franciszka)

(siostra śp. Zofii Partynskiej, śp. ks. Ignacego, śp. Władysława
i śp. Józefa Potoczny)

Członkini Tow. Niewiast Różańcowych przy par. Sw. Kazimierza 
Tow. Opieki Nad Pensjonatem Sióstr Zmartwychwstanek, Tow. M. B. 
Królowej Pokoju Nr. III Macierzy Polskiej w Am., Tow. Sw Izydora 
Oracza Grupa 406 ZNP i Tow. Synowie Polski Nr. 98 Unii Polskiej w 
Am., po długiej i ciężkiej chorobie, pożegnała się z tym światem, 
opatrzona Sw. Sakramentami, dnia 20-go grudnia 1976 roku, o go­
dzinie 9:40 rano, w starszym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś i jutro od godziny 2-ej po połu­
dniu do 10-ej wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 23-go grudnia, o godzinie 
9:15 rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 5088 Archer Ave. (naroż­
nik Keeler), do kościoła Sw. Pankracego, a stamtąd na cmentarz 
Sw. Wojciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i zna­
jomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Gienijt Wiktor, Mieczysław C.F.D. Ret. (Ewelyna) i Ronią (Ta­
deusz) Preczonka, córki, syn, synowa i zięć; Katarzyna (Józef) 
Litwin, siostra i szwagier; 5 wnucząt, 3 prawnucząt; wraz z cala 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Zarzycki Manor Chapels.
Telefon: 767-2166.

NABLUS, JORDANIA. — Młodzieńcy arabscy powiewają flagą Palestyńskiej Organizacji 
Wyzwolenia w czasie demonstracji przeciwko rządom izraelskim na okupywanymi terenie 
Jordanii. (UPI)

Ruszyła Huta
“Katowice”

Huta “Katowice” stała się faktem 
dokonanym. 3 grudnia br. we wcze­
snych godzinach rannych z wielkie­
go pieca kombinatu popłynęły 
pierwsze tony surówki żelaza. Ozna­
cza to, że po czteroletniej budowie 
największa inwestycja Polski i naj­
szybciej na świecie budowana huta, 
rozpoczyna pracę. Wstępem do spu­
stu było rozpalenie wielkiego pieca 
— czyli wpuszczenie do niego stru­
mienia gorącego powietrza o tempe­
raturze ponad 1,000 stopni C. Pod 
wpływem tego dmuchu zapalił się 
wypełniający wnętrze kolosa koks, 
przekładany warstwami spieku rudy 
o wzbogaconej zawartości żelaza, 
koksiku, topników i innych składni­
ków. Przez całą noc trwało końco­
we napełnianie wnętrza kolosa przez 
wyjątkowe w światowym hutnictwie 
urządzenie — aparat zsypowy 
Wurtha. Nad tą niezwykle skompli­
kowaną operacją czuwań specjali­
ści — hutnicy, naukowcy, profeso­
rowie z Akademii Górniczo- 
Hutniczej.

Warto sobie uświadomić i sens, i 
wielkość tego dzieła. W ciągu czte­
rech i pół lat, 48 tys. specjalistów 
bądowlan,ych ze 110 przedsię- 
biofstfr, 14-tysięczna załoga wnosili 
codzienny trud w to, by dobrze za­
częło funkcjonować 1,500 obiektów, 
15 tys. węzłów produkcyjnych.

Rekomendacje 
Komisji 

West Point
Washington (UPI) — Specjalna 

komisja powołana do przestudiowa­
nia przykrych wydarzeń jakie miały 
miejsce w Adademii Wojskowej w 
West Point, w której 151 kadetów 
zostało wydalonych z Adademii za 
złamanie kodu honorowego Akade­
mii, przedłożyła swe polecenia wła­
dzom wojskowym.

Na czele komisji znajdował się by­
ły astronauta, Frank Borman, absol­
went Akademii z roku 1950, gen. 
Harold K. Johnson z klasy 1933 roku, 
jak i czterech innych absolwentów 
Akademii. Komisja rekomendowała 
ponowne natychmiastowe przyjęcie 
wydalonych z Akademii 151 kadetów, 
jak i wprowadzenie pewnych zmian 
w kodzie honorowym, mylnie wielo­
krotnie interpretowanym przez 
specjalną komisję składającą się z 
kadetów tej Akademii. Komisja re­
komendowała zatrzymanie obecne­
go kodu honorowego, z pewnymi 
uwzględnieniami z wyznaczeniem 
lżejszej kary na tych, którzy złamią 
ten kod bezmyślnie, bez wydalania 
ich z Akademii.
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Kay Everting, 
R. T. Chief Technician 

University of Texas 
Medical Branch Hospitals 
Galveston, Texas 77550 

(713)765-2433

Kamerdynerów 
(VALETS)

Poszukujemy doły yt-h kamer­
dynerów db pracy W prestiżo­
wym Klubie, cd poniedziałku 
dc piątku w godzinach od 9 
rano do 6:30 wieczorem.

Telefonować:
726-2840

Ext. 269
Pytać o Mrs. WOELFLIN 
Między 9 rano a 5 po poł. 
Di-jemy równe szanse każdemu

PRACA MONTAŻOWA 
I NIECO PRACY 
NA MASZYNACH

Doświadczenie pomocne, ale 
niekonieczne. Przeszkolimy 
odpowiedzialne osoby. Duża 
nadgodzin. Stała praca. Muszą 
mówić i rozumieć po angiel 
sku. Położenie w południowo 
zachodniej dzielnicy.

TEL. PO ANGIELSKU
586-5800

★ Do Wynajęcia

NURSE ANASTHETIST-CRNA
Immediate and permanent position available. Salary 
open, excellent living area year round. (4) weeks vaca­
tion your first year, top benefits. Located close to all 
summer and winter recreational regions. Housing avail­
able. Why not insure your career now? Live and work 
where you can enjoy your surroundings. Come to Coastal 
North Carolina.

Please send resume in confidence to

ONSLOW MEMORIAL HOSPITAL
P.O. Box 1358, Jacksonville, North Carolina 28540 

or phon^919) 353-1234, ext. 394

7500 PóŁNOC-7500 ZACHÓD
20-letni murowany ranch. pokoi, 3 sypialnie. Pełna piwnica 
częściowo wykończona. Gazowe ogrzewanie. Centralne ochła­
dzanie. Drewniany garaż na 2 auta z elektrycznym okiem do 
otwierania drzwi. Podatki około $800, Parcela 30x125 stóp. 
Bardzo czysty i nie wymaga utrzymania. Cena $62,500.

BELMONT i CICERO
Murowany, 3-mieszkaniowy, 1-6, 1-5 i 1-3. Murowany i ogrze­
wany garaż na 2 auta. 2 systemy ogrzewania gazem gorącą 
wodą. Nowszy dach na domu i garażu. "Garden apt." został 
zrobiony około 13 lat temu. Roczny dochód $7,560.

Cena tylko $74,900.

Do wyboru mamy wiele rodzai domów w innych dzielnicach 
w różnej rozpiętości cen z wpłatą dostosowaną do Waszej kie­
szeni. Jeśli, natomiast, pragniecie sprzedać swój dom, biuro 
nasze oszacuje go Wam bezpłatnie. Wszelkich informacji udzieli 
w języku polskim.

I pani ANNA NOWAK

LIO REALTORS
5629 N. Milwaukee Ave. 631-5700 lub 792-1424

★ Praca Męska ★ Praca Męska

TOKARZA DO TOKARKI
Rewolwerowej—do Operowania 

i Nastawiania
Jeżeli umiecie nastawiać tokarkę, przyjdźcie a my was na­
uczymy nowego, dobrzego płatnego, doskonałego fachu 

operowania Warner & swasey automatics

Przyjdźcie zaraz!
JEST TO OKAZJA NA CAŁE ŻYCIE! 
w Wszelkie Świadczenia 

MÓWIMY PO POLSKU
4616 W. 20th St.
Cicero, HI. 60650
Teł. 656-6363

Foreman
& Setup Man

Experienced in setup, 
small press and venders. 

384-6638
experienced” 
ASSEMBLERS 

Must be capable of reading 
blueprints. Good working 
conditions, in new factory. 
Liberal fringe benefits. Call 
till 2 P.M.

766-0660
ask for Shop Superintendent

★ Praca Żeńska

POTRZEBA 
Doświadczonej

KELNERKI
do polskiej 

RESTAURACJI 
Stała praca. Dobra zapłata, 

oraz inne świadczenia. 
Zgłosić się osobiście pnr.: 
1546 N. DAMEN AVE.

Popierajcie tych, którzy ogłaszają 
się w "Dzienniku Zniązkowym".

FOR RENT STUDIO
One and 2 bedroom, includes off 
duty Chicago policemen, grocery 
store, appliances, laundry facili­
ties, public transportation.

Call 348-7677 
CHESTERTON APTS.

, 869 W. Buena
6 POKOI do wynajęcia, ogrzewa­
ne, parafia Św. Sywestra. AR 6- 
4962 po 5-ej.
4 POKOJE, I-sze piętro w tyle, 
łazienka, piec gazowy do ogrze­
wania, dla 1-2 esób. Bezdzietnym, 
bć'Z zwierząt. Dzwońcie na 2-gie 
piętro z frontu. 5148 S. Wolcott.

ŁADNE MIESZKANIE
6-cio Pokojowe

Piecem ogrzewane, do wynajęcia. 
Oddam taniej za małą pomoc koło 
demu. W dobrej okolicy.

2629 N. Washtenaw Ave.
Tel. 278-8455

4 POKOJOWE mieszkanie w 
basemencie. umeblowane, tylko 
dorosłym, bez zwierząt! $175 mie­
sięcznie i depozyt asekuracyjny. 
Blisko stacji Jefferson Park.

736-7130

★ Pomoc Domowa
POTRZEBNA gospodyni, własny 
pokój, telewizor. Musi lubić dzie­
ci i mówić choć trochę po angiel- 
ę ku. — 272-5791.

ODPOWIEDZIALNA 
DZIEWCZYNA

3 dni w tygodniu. Ogólna praca 
domowa, opieka nad małym dzie­
ckiem. Przyjemne warunki pra­
cy w domu w Morton Grove. 
Transport zapewniony. Musi ro­
zumieć po angielsku. Dzwonić po 
angielsku.

965-5251

POTRZEBNA
Z zamieszkaniem nianka do 1 
rocznej dziewczynki. W domu in­
na pomoc. Własny pokój, TV, ła­
zienka. Doświadczona. Angielski 
lub niemiecki konieczny. Wysoka 
zapłata dla odpowiedniej osoby.

Proszę dzwonić 787-3955
od 10 rano do 8 wiecz.

HOUSEKEEPER
To live in, with nice young 
family. One child. General 
houseworak and laundry. 
Private room and bath, TV. 
Recent references required. 
English necessary.

835-2150

★ Praca Żeńska
EXPERIENCED 
WAITRESSES 

LUNCH 
WEEKENDS and PARTIES

Nordic Steak & Pub Restaurant 
138 S. Waukegan Road 

Deerfield, Ill.
272-5020

it Praca Żeńska
RECEPTIONIST­
DENTAL, ASS’T

Some knowledge of Polish lan­
guage and pleasant manner for 
dealing with public. Light typing 
desirable. Salary based on quali­
fications. Northwest Side Dental 
Practice. Call for interview

736-5525

General Office
Bright and personable indi­
vidual with good typing skills, 
and congenial phone person­
ality, to perform diversified 
offics duties.
Pleasant working surround­
ings in rapidly growing North 
Side office.
5 days a week, 8:30-5 p.m., full 
benefits, salary open.
Call Mrs. Hansen for App’t

MODULAR 
PRODUCTS CORP. 

6001 N. Clark St.
973-5100

GENERAL OFFICE
Must type. Hours 8-4:30. 

Fring benefits.
Elk Grove Village, Ill.

437-9690

RECEPTIONIST­
TYPIST

FBX Desk Top Counsel. Good 
Typing skills and pleasant 
phene manner required. 
Salary based on qualifica­
tions. Modern Loop office. 
Liberal benefits.

Call Ms. Sand 427-2818

it Praca

DISHWASHER
Private psychiatric hospital in 
Des Plaines needs a full t ime 
dishwasher. Days.

FOREST HOSPITAL
827-8811

PERSONNELit Praca ★ Praca 1

★ Kontraktorzy it Kontraktorzy

WSZYSTKIE ODNOWY
SZYBKO — TANIO — SUMIENNIE — FACHOWO
* CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE I INNE • DACHY
• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE • KUCHNIE

• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE 
• MALOWANIE DOMÓW ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRZ 

• ROBOTA GWARANTOWANA
Dzwonić Do Znanego Kontraktora

Mike Dragowicz 588-6535

it Praca

★ Praca
MĘŻCZYŹNI 
i KOBIETY 

potrzebni od zaraz 
do 

PRACY JANITORSKIEJ 
PEŁEN CZAS. 
(Muszą posiadać 
Zieloną Kartę) 

Zgłoszenia między 3 i 5 po poł. 
5251 N. Milwaukee Ave.

HOUSEKEEPING
Part time wanted 

Mon. thru Fri.
Oak Brook office building. 
Some English.

Call Mr. Williams 
843-0240 

Between 3 and 5 P.jM. 

IMMEDIATE
OPENING

For individual with good typ­
ing ability. Ideal position for 
future growth with mfg. firm. 
Hospitalization, profit shar­
ing. 8 paid holidays, etc.

APPLY
2525 N. Elston

276-6400

RESTAURANT
Zackley’s is Here 

in Barrington
Now interviewing for sharp and 
experienced people over 21. Full 
and part time.
COCKTAIL WAITRESSES 

FOR SHOWROOM
• Cocktail and Food Waitresses 

for dining room
• Hostesses and Cashiers
• Bus Boys and Dishwashers
If you want to be a part of the 
hottest new “in” place in' the area, 
call Von at 381-7171 between 
11 a.m. and 5 p.m.

ASSEMBLERS
AND GENERAL FACTORY

To assemble or machine small 
pumps. No experience necessary, 
will train.

MARCH MFG. CO
1819 Pickwick, Glenview

729-5300

CENY WZRASTAJĄ 
NAJLEPSZA OSZCZĘDNOŚĆ 
TO ZROBIĆ RAZ, A DOBRZE
Jako fachowcy wykonamy każ­
dą małą czy dużą naprawą we­
wnątrz czy zewnątrz budynku 
najoszczędniej. Dzwońcie zaraz 
— zanim się rozpocznie po­
śpiech.
Również w nagłych wypadkach.

General Contracting Co. 
4146 W. ARMITAGE 

278-1525

★ Kanalizacja

Fachowa instalacja urządzeń 
przeciw powodzi. 

Czyścimy zbiorniki 
kanałów odpływowych.

Licencjonowani i bondowani.

J. & c.
SEWERAGE & DRAINAGE 

Tel.: 283-0666

★ Naprawa TV
TELEWIZORY 

Kolorowe, Czarno Białe. 
Naprawia.

INŻ. PAPROCKI 
Dzwonić między 1 a 8 wiecz. 

545-6667 — Gwarancja.

★ Meble
Central Furniture 

1348 MILWAUKEE 
Polskie Kierownictwo 

zawiadamia, że 
W OKRESIE ZIMOWYM 

CENY MEBLI i "APPLIANCES" 
ZOSTAŁY ZNIŻONE 

OTO PARE PRZYKŁADÓW 
— ZTEGO, ILE OSZCZęDZlCTE 

Korzystając z Tych Taniości
W Okresie Świątecznym 

Otwarte do 9ej Wiecz. 
Soboty do 6ej i Niedz. do 5ej pp. 

Komplet mebli do bawialni 
włączając lampy ze stolikami $168 
Komplety mebli do sypialni.$119 
Łóżka piętrowe “bunk” lub
“Hollywood”_____________$ 58
Kanapa i fotele___________ $139
Kanapa rozkładana do
spania-----------------------------$ 78
Radio-magnetofony-------- $39 95
Materace----------------------- $19.88
Komplety mebli do kuchni 
“dinette sets”____________ $ 46
Kuchnie gazowe (gas ranges)$159 
Lodówki lub zamrażacze 
(“freezers”)--------- - -----------$168
Z 6 sztuk drewniane 
komplety do jadalni---------- $399
Materace z podstawą sprę­
żynową pełnego rozmiaru—$ 78 
Gazowe piece 
do ogrzewania___________ $ 68
Łatwe spłaty—Mówimy po polsku

Zgłaszajcie się do polskiego 
kierownika 

p. Wiktora Kosmaczewskiego 
Tal. 486-7838

it Skład Żelastwa

NORTH AVE. 
IRON & METAL CO 

KUPUJEMY STARE RZECZY 
Miedź, Mosiądz, Aluminium, 

Ołów, Chłodnice, Baterie i t.p. 
1917 W. NORTH AVE. 

278-4370

★ Przeprowadzki
NOWA, POLSKA FIRMA 
Przewozu Mebli i Towarów 

CZERNECKI 
MOVING CO. 
3383 Milwaukee 
Adam Czernecki, 

właściciel 
poleca swoje usługi. 

NISKIE CENY.
Fachowa i solidna, 

szybka obsługa. 
Tel.: 545-8166 

od 9-ej rano do 3-ej po poł.

ARTHUR
MOVING & PACKING CO.
Polska doświadczona firma 

przewozowa.
588-5567 oraz 463-8624

PRZEPROWADZKI TANIO. 
SOLIDNIE i Z GWARANCJĄ, 

od 8ej do 8ej wieczorem.

★ Parcele
W PÓŁNOCNO-ZACHODNIM.

ILLINOIS
5 dobrych farmerskich akrów, 

przy dóbr aj drodze na rogu. 
Bliską szkół i miasta.

312-231-1025

* Poszukuje Mieszkania
POSZUKUJ? 4 pokojowego mie­
szkania w północno-zachodniej 
dzielnicy, przy dobrej transpor- 
tacji. Telefonować po 6-ej wie­
czór 278-9468.

TOOL & DIE MAKER
For production tooling. Not a job 
shop. Experience necessary. Days 
only! Good starting salary and 
benefits.

KAR-RITE CORP. 
3737 N. Acorn Franklin Pk.

455-2420
ASSEMBLER 8c FITTER

Experienced assembly/mechanic, 
for compressed air dryers and 
filters. Salary based on experi­
ence and mechanical ability.

HENDERSON 
ENGINEERING CO.

701 Factory Rd. Addison
543-9150

POTRZEBA NATYCHMIAST 
NARZĘDZIOWCA (Tool Maker) 
Do budowy maszyn. Musi mieć 
doświadczenie w wykonaniu pra­
cy z rysunków technicznych. 
Okazja do nauczenia się dobrego 
zawodu. Dobre warunki pracy. 
Zapłata uzależniona od doświad­
czenia. Dzwonić lub zgłaszać się 
codzień do 5:30, w sobotę do 4-tej 
po poi.

WIKKLE TOOL & ENG. 
1001-18 Republic Dr. 

Addison, IL.
543-2220

WANTED 
HANDYMAN 

FULL TIME
Must have to'ols. Transportation. 
Be willing to work odd hours. 
Paid monthly, Sałaty & ‘Benefits. 
Contact MR. MILLER — 944-3131

MR. HOOP — 693-8220
POMOC DO TOKARKI

Potrzebna doświadczona pomoc 
do tokarki.

BEST MACHINE WELDING 
140 S. 8th Ave. 

MAYWOOD, ILLINOIS 
Tel. 287-2038

JANITOR
Private psychiatric hospital in 
Des Plaines needs a full time 
janitor. Days.

FOREST HOSPITAL
PERSONNEL

827-8811

ENGINEERING
HIGH CALIBER IMMEDIATE 

POSITIONS NOW AVAILABLE i 
WITH MOTOR MANUFACTURER,

MOTOR 
MANUFACTURER
- MANAGER -

AN UNUSUAL OPPORTUNITY FOR 
A STRONG MANAGER WITH 

RECENT EXPERIENCE TO TAKE 
CHARGE OF LARGE UNIVERSAL 

FRACTIONAL HORSEPOWER 
MOTOR OPERATION. QUALIFIED 
APPLICANT MUST BE STRONG 

IN COMMUNICATIONS AND 
POSSESS STRONG RECENT 

MANAGEMENT CAPABILITIES. 
OPENING ALSO FOR

MOTOR 
DESIGN

- ENGINEER -
i

We have an immediate opening in our Power Tool Divi­
sion for a Motor Design Engineer with an electrical 
engineering degree and experience in theoretical and 
practical design in universal, fractional horsepower 
motors. Knowledge of motor manufacturing process 
helpful. Portable power tool experience preferred. All 
inquiries completely confidential. Salary commensurate 
with experience. Attractive benefits program arid ex­
cellent working conditions.

Relocation Expense.

Send salary requirements and resume to 
Personnel Manager

Rockwell International
P.O. Box 2468 

Jackson, Tenn. 38301
An Equal Opportunity Employer

RADIOLOGIC 
TECHNOLOGISTS

Th* University of Texas Medical Branch Department of Radiology 
has immediate openings for Radiologic Technologists. Diagnos­
tic, Nuclear Medicine and Radiation Therapy positions are now 
available. UTMB includes seven teaching and research hospitals 
located on th* east end of Galveston Island. We are a rapidly 
growing facility with the lastest in modern and specialized equip­
ment. We offer opportunities for professional growth and advan­
cement. Salaries are commensurate with background and 
experience. Benefits include optional Health, Disability and life 
Insurance Programs, Retirement, 15 days of Paid Vacation and 8 
hours a month Paid Sick leave. For additional information write 
or call collect:

An E qual OpportunHy M/F Affirmative Action Employer

►PROJECT MANAGERS
Edmonton based general contractor, construction manager, operating in 
Western Canada requires individuals io head up operations in the con­
struction of high-rise office, multiple residential and large warehouse 
industrial projects in Edmonton and Calgary.

Salary — $20,000-$30,000.

►SUPERINTENDENTS
For the construction of high-rise office, multiple residential and large 
warehouse projects in Edmonton and Calgary.

Salary — $20,000-$30,000

WE ALSO HAVE EXCELLENT 
OPENINGS FOR:

* PROJECT ENGINEERS
* CONSTRUCTION 

ENGINEERS
BUILDERS CONTRACT 
MANAGEMENT LTD.
800-5240 Calgary Trail 
Edmonton, Alberta, Canada T6H 4J7

OD WYDAWNICTWA 
DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO

Wszystkie (głoszenia realnościowc w tym piśmie zgodnie 
z Federal Fair Housing Act z 1968 roku nie mogą zawierać 
żadnych wyróżnień, ograniczeń ani dyskryminacji opartych 
na rasie, kolorze, religii, pici, lub pochodzeniu narodowo­
ściowym — gdyż takie wyróżnienia są nielegalne.
Dziennik Związkowi nie może wobec tego świadomie przyj­
mować żadnych ogłoszeń które są niezgodne z tym prawem. 
Zawiadamiamy zatym naszych czytelników, że każde ogło­
szenie realnościowe w tym piśmie daje zawsze równe szanse 
każdemu.

PUBLISHER’S NOTICE
All real estate advertised in this newspaper is subject to 
the Federal Fair Housing Act of 1968 which makes it 
illegal to advertise “any preference, limitation, or discrim­
ination based on race, color, religion, sex, or nationality 
origin, or an intention io make any such preference, limita­
tion, or discrimination.”
This newspaper will not knowingly accept any advertising 
for real estate which is in violation of the law. Our readers 
are informed that all dwellings advertised in this newspaper 
are available on an equal opportunity basis.

uUNDICK
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kich komentarzy w powyższej spra­
wie. Rzecznik stanowego prokura­
tora na pow. Cook twierdzi, iż prok. 
Bernard Carey oponował wobec za­
miarów zwolnienia Montgomery’ego, 
wysyłając dwukrotnie listy — w 
1973 i 74 r. — do Komisji. Poprzednik 
Carey’a, prokurator Edward V. 
Hanrahan złożył podobny protest w 
1972 rokd.

Montgomery został zwolniony w 
listopadzie 1974 roku, po odbyciu kary 
blisko 16 lat więzienia. W tym roku 
został aresztowany 27 listopada pod 
zarzutem zgwałcenia dwóch kobiet. 
Ponadto, przed innym sędzią, Mont­
gomery będzie odpowiadał za zgwał­
cenie trzeciej ofiary 20 stycznia.

Po aresztowaniu w 1958 roku aż 
30 kobiet rozpoznało Montgome­
ry’ego jako napastnika.

Szef Chicagoskiego Departamentu 
Policji, James M. Rochford wydal 
ostrzeżenie do wszystkich mieszkań­
ców Chicago, aby zachowali wszel­
kie możliwe środki ostrożności tak 
jadąc samochodami, jak i pieszo, 
w okresie świąt Bożego Narodzenia 
i Nowego Roku. Święta rozpoczyna­
ją się już 24 grudnia, w piątek, w 
dniu Wigilii, o godzinie 6-ej wieczo­
rem. Superintendent mówi, że okres 
ten jest według statystyki ubiegłych 
lat, najbardziej niebezpiecznym 
okresem roku, wskutek wzmożonego 
ruchu kołowego i pieszego. Miesz­
kańcy robią zakupy w ostatniej 
chwili, składają wizyty rodzinom i 
znajomym i biorą udział w wielu 
imprezach. Wskutek powyższego 
każdy sezon świąteczny obfituje w 
mnóstwo wypadków drogowych, 
często kończących się kalectwem lub 
śmiercią, zwłaszcza w wypadku nie­
korzystnej pogody.

CTA zdolne jest zebrać tylko 
$5,376,794 na fundusz rezerwowy, na 
spłatę bondów. Zarządca finansowy 
CTA, Paul J. Kole powiedział, iż sy­
tuacja CTA nie zmieniła się od sied­
miu lub ośmiu lat. CTA nie ma 
wystarczającego dochodu, by móc 
zasilać wyczerpujący się fundusz na 
spłatę bondów. Kole powiedział, iż 
CTA oczekuje, że RTA musi znaleźć 
jakieś pieniądze, ale RTA samo 
posiada kłopoty finansowe m.in. po­
moc do spłaty kosztów operacyj­
nych CTA. Mimo, iż bondy zostaną 
spłacone, mówił Kole, musi nadejść 
jakaś stosunkowo poważna suma od 
RTA lub od stanu Illinois.

Dla rozwiązania całego problemu 
prawnego z bondami, RTA wyna­
jęło firmę prawniczą Isham, Lincoln

zeznaniach. Stwierdzono, że w wielu 
wypadkach pominięto dywidendy, 
procenty od kapitału w bankach, 
a nawet pensje i inne dochody.

Upomnienia odnośnie pominiętych 
dochodów, z zaleceniem uzupełnienia 
zeznań, wysłał Service Center Urzę­
du Podatkowego w Kansas.

poraź pierwszy do sprawdzania re­
cept wystawionych w czerwcu br.

Stwierdziliśmy — mówi Fultz — 
że wszyscy poza 150 lekarzami, wy­
stawiali recepty na środki, niezgod­
nie z ustalonymi normami. Dalsze 
badania ograniczyły liczbę podej­
rzanych lekarzy do 25. Fultz pod- 
krelił, że dochodzenia nie obejmują 
środków uspakajających lub anty­
biotyków jak penicylina. Następny 
program komputerowy — mówi 

Fultz — przeznaczony będzie do 
sprawdzenia 25,000 recept wysta­
wianych każdego miesiąca przez 
7,000 lekarzy. “Jeżeli komputer 
ujawni, że któryś lekarz wystawia 
receptę na 500 pigułek jednorazowo 
dla pacjenta, ale tylko 5 recept w 
ciągu miesiąca, wówczas będziemy 
zmuszeni do wszczęcia śledztwa.

Gdy stanowi funkcjonariusze po 
raz pierwszy użyli komputerów do 
sprawdzania recept czołowych 150 
doktorów, stwierdzono że wiele re­
cept na większe liczby środków są 
usprawiedliwione. Wiele jednak 
nasuwa poważne zastrzeżenia. 
Wśród tych ostatnich na pierwszym 
miejscu w badaniach komputero­
wych znalazł się dr Gerald McGabe, 
licencja którego była zawieszona już 
przed zastosowaniem nowego planu.

szajkę zajmującą się kradzieżami 
samochodów w rejonie.

Detektywi z Cicero, Wheaton, 
Westmont i Du Page, należący do 
policji szeryfa, odzyskali trzy dal­
sze samochody pochodzące z kra­
dzieży w Bolingbrook, Schiller Parku 
i w Cicero, jak oświadczył sierż. 
Lepie. Samochody te zostały skra­
dzione a potem sprzedane

Lepie powiedział, iż nie jest jeszcze 
wiadomym, czy skradzione samo­
chody, głównie Lincoln i Thunder­
birds, zostały zabrane do garaży, 
gdzie je rozebrano i części sprze­
dano w różnych miejscach, czy też 
zostały one sprzedane w całości.

Lepie dodał, iż dochodzenia są 
prowadzone w dalszym ciągu i ocze­
kuje się, iż nastąpią dalsze areszto­
wania. Dwaj wyrostcy — Hawks i 
Gigiano zostali osrkarżeni o kradzież 
aut. Podobne oskarżenia wysunięto 
i przeciwko trzem nieletnim dziew­
czętom, które zatrzymane zostały 
w samochodach pochodzących z 
kradzieży.

Członek Chicagoskiej Komisji Wy­
borczej (Chicago Election Board), 
któremu Komisja Powiatu Cook 
przyznała $74,276 kontrakt wbrew 
przepisom stanowym, złożył petycję 
o rozwiązanie umowy.

Członek komisji, Howard C. Med­
ley, ubiegłego września zawarł kon­
trakt zgadzając się na magazynowa­
nie milionów dokumentów z urzędu 
klerka Powiatowego Sądu Okręgo-

Członek Komisji Wyborczej 
Zrezygnował z Kontraktu

Początek Zimy
Dziś, dnia 21 grudnia, oficjalnie 

rozpoczyna się zima. Według Kra­
jowego Biura od Pogody temperatu­
ra ma się utrzymać stosownie do te­
go okresu i pory. Najwyższa tempe­
ratura dziś wyniesie od 13-18 stopni, 
podczas gdy ubiegłej nocy tempera­
tura wynosiła od 0 do 5 stopni, w re­
jonie Chicago. Na Boże Narodzenie 
spadnie śnieg.

wego w swoim magazynie na połud­
niowej stronie miasta pnr. 251 E. 
95thSt.

Jednak, po miesiącach kontrower­
sji zainicjowanych przez gazetę Chi­
cago Tribune i dochodzeniach 
wszczętych przez urząd stanowego 
prokuratora, Medley zdecydował, że 
nie chce kontraktu.

W liście wysłanym do George 
Dunne’a, prezesa komisji powiato­
wej, Medley oświadcza, że cofa swo­
je podanie z dnia 17-go sierpnia 
b.r. o przyznanie mu kontraktu doty­
czącego transportowania i magazy­
nowania dokumentów sądu okręgo­
wego w powiacie Cook.

Prośba Medleya zostanie rozpat­
rzona przez komisję podczas następ­
nego regularnego zebrania.

Barry Bross, asystent stanowego 
prokuratora prowadzący dochodze­
nia związane z kontraktem, stwier­
dził, że kontrakt został zakwestiono­
wany ponieważ powiat przyznający 
kontrakt opłaca pensję Medleya w 
wysokości $25,000 rocznie i warunki 
umowy wydają się faworyzować 
Medleya.

Stanowe przepisy wyborcze zabra­
niają członkom Chicagoskiej Komi­
sji Wyborczej przyjmowania dodat­
kowej pracy, jak na przykład, pro­
wadzenie magazynu.

Warunki kontraktu wymagają 
magazynu o minimalnej powierzch­
ni 10,000 stóp kwadratowych i miej­
scem na ewentualne powiększenie. 
Magazyn również musi być położony 
w rejonie na wschód od State Street 
i południe od 87th Street.

Medley również jest właścicielem 
firmy trudniącej się przeprowadzka­
mi do której należy magazyn.

and Beale. Jack Semple, dyrektor 
zasobów RTA zaznaczył, iż CTA sa­
mo powinno ustalić takie opłaty, by 
móc sprostać zobowiązaniom. Ist­
nieje pytanie, czy przydział od RTA 
może być użyty na spłatę bondów 
i czy RTA może użyć własnych bon­
dów na pomoc do spłaty bondów 
CTA.

Semple mówił dalej, iż RTA już 
zobowiązane jest do zwrócenia sta­
nowi $34.6 min pożyczki z 1973 roku 
i ta spłata może być ważniejsza, niż 
pomoc dla CTA. Firma doradcza 
Isham-Lincoln widzi dwie alterna­
tywy dla CTA. Całkowita niespłacal- 
ność może wywrzeć szkodliwy 
wpływ na wartość bondów RTA, 
miasta Chicago i stanu Illinois. Nie- 
wypłata może doprowadzić trusty- 
sów do wprowadzenia oodwyżek 
opłat na środkach CTA.* Firma do­
radcza sugeruje, by rada RTA urzą­
dziła “szczytówkę” urzędników 
RTA, która przedyskutuje różne al­
ternatywy.

Każdy podatnik, który otrzyma 
upomnienie, może wyrazić zgodę na 
uzupełnienie swych zeznań, lub też 
przedstawić rzeczowe dowody, że 
pomylił się z w obliczeniach Urząd 
Skarbowy. Jeżeli IRS uzna dodatko­
we informacje, dostarczone przez 
podatnika za niewystarczające, każ­
dy obywatel płacący podatki jest 
uprawniony do złożenia apelacji na 
drodze sądowej, od orzeczenia wy­
danego przez IRS.

Tym samym systemem kompu­
terowym ujawniono, że wiele osób 
wogóle nie złożyło zeznań za 1974 
rok. Zawiadomienia w tej sprawie 
wysłano do 61,792 mieszkańców Illi­
nois. W skali krajowej Internal 
Revenue Service wyśle ponad milion 
takich zawiadomień.

Osoby zainteresowane mogą tele­
fonować do dystryktowego biura 
Urzędu Skarbowego w Chicago, tele­
fon 3534121. 

DOHA, KATAR. — W czasie otwarcia konferencji ministrów OPEC (państw eksportują­
cych ropę naftową) Sheikh Yaman (po środku) z Arabii Saudyjskiej z zaciekawieniem 
przygląda się innym delegatom zapełniającym salę. (UPI)

FRAMINGHAM, MASS. — Policjant i członek straży pożarnej badają szczątki samolotu, 
który rozbił się w pobliżu budynku apartamentowego. Pilot samolotu odniósł niegroźne 
obrażenia. (UPI)

dosyć znacznego skażenia DDT 
innymi środkami chemicznymi.

30 września br. pobrano i zba­
dano laboratoryjnie próbkę wody 
z jeziora w porcie Waukegan. Przed­
stawiciele EPA oznajmiają, iż ba­
dania te wykazały, że zawartość 
amoniaku trzydziestokrotnie, a na­
wet czasami 45 razy, przekraczała 
maksymalną, dopuszczalną normę.

W latach 1950-tych i do roku 1972 
woda była tutaj skażona związkami 
chemicznymi zawierającymi amo­
niak. Przypuszcza się, iż przepły­
wające teraz statki mącą wodę, 
przez co na powierzchnię wypływa 
z dna zatruta chemikaliami woda 
oraz rozkładające się elementy.

Bilog Harry Wight nie uważa, 
żeby liczba ginących ryb mogła 
w znaczniejszy sppsób odbić się na 
rybostanie łososia. Niepokój budzi 
jednak sam fakt tak tragicznego 
zanieczyszczenia wody w jeziorze 
oraz obawa o stan innych ryb, które 
przez cały czas żyją w jeziorze 
(łososie wędrują tutaj tylko na okres 
godów).

W ubiegłym roku — mówi Roch­
ford — ostrzeżenie nie wywarło 
spodziewanego skutku, gdyż wypad­
ki drogowe, zderzenia samochodów, 
i wypadki śmiertelne były większe 
o 20 procent w ciągu dziewięciu 

od 24 grudnia do 1 stycznia 

Władze zdrowia w Chicago 
poczęły szczepienia przeciwko czer­
wonej odrze, w poniedziałek, w gma­
chu szkoły średniej Taft, pnr. 6545 
W. Hurlbut, gdzie stwierdzono dzie­
więć wypadków tej choroby wśród 
uczniów 9-ej i 10-ej klasy.

Szczepieniom podlegać mają 
wszyscy uczniowie wspomnianych 
klas, a to celem zahamowania cho­
roby, która ujawniła się w ostrej 
formie, w ostatnich kilku tygodniach 
na terenie powiatu Cook.

Urzędnik Publiczny 
Winny Łapownictwa

Dyrektor robót publicznych w 
Maywood, Thelbert C. Elders został 
uznany winnym przyjmowania i wy­
muszania łapówek oraz unikania 
płacenia podatku od tajnych docho­
dów. Elders, lat 49, zam. pnr. 1021S. 
11th Ave., na zachodnim przedmie­
ściu, przyjął łapówkę w wysokości 
$16,167 od nie istniejącej już firmy 
Illinois Shade Tree Corp, w Des 
Plaines, będącej w spółce z firmą 
Berwyn-Stickney Tree Service, 
wówczas w Berwyn. Incydent miał 
miejsce w 1973 roku. Proces toczył 
się przed sędzią Frankiem J. McGarr 
z udziałem ławy przysięgłych.

Nie Będzie Zmiany 
Strefowej w Northfield
Rada Powiatowa odwróciła decy­

zję Powiatowej komisji Apelacyjnej 
d/s Zmian Strefowych i wydala za­
kaz budowy 50 domów na obszarze 
12 akrów przyległych do prerii w 
Northfield Township. Z uwagi na 
tradycyjną florę obszaru, 12 akrów 
uznano za park narodowy, nazywa­
jąc je Kennicott Grove. Mieszkań­
cy z okolicy oponowali przeciwko 
planom firmy Raymond &Raymond, 
1520 Central, Evanston, która za­
mierzała rozpocząć budowę po 
ewentualnej zmianie strefowej te­
renu.

Skażenie Wody Amoniakiem 
Przyczyną Zagłady Ryb

Oskarżona 
o Podpalenie

42-letnia kobieta, zamieszkała 
południowej części miasta, została 
oskarżona w niedzielę o podpalenie 
; morderstwo, gdyż w pożarze zginął 
16-letni Bobbie Cooper, a conajmniej 
8 rodzin pozostało bez dachu nad 
głową. Kattie Ellis, lokatorka trzy­
piętrowego budynku, pnr. 1300 S. 
Independence, podpaliła stertę śmieci, 
gdyż chciała zemścić się na wła­
ścicielu i niektórych lokatorach.

Sędziowie Krytykują Decyzję 
Komisji Parolowej

Zwolniony Kryminalista Ponownie 
Aresztowany Za Dokonanie 3 Gwałtów

Sędzia naczelny Powiatowego Sądu 
Kryminalnego Richard J. Fitzgerald 
oraz sędzia Henry Dieringer ze Sta­
nowego Sądu Apelacyjnego wystąpili 
ostatnio z ostrą krytyką Komisji Pa­
rolowej za nie informowanie sędziów 
— którzy wydali wyroki — o warun­
kowych zwolnieniach kryminalistów. 
Sędziowie Fitzgerald i Dieringer 
specyficznie komentowali zwolnienie 
z więzienia niejakiego Waltera Mont­
gomery’ego, skazanego na 410 lat 
więzienia za zabójstwo 57-letniej ko­
biety podczas próby dokonania gwał­
tu. Tragiczny incydent miał miejsce 
w 1958 roku. Sędzia Dieringer — 
wówczas zasiadający w Sądzie Kry­
minalnym — twierdzi, iż skazał 
oskarżonego praktycznie na doży­
wotnie więzienie. Według istnieją-/ 
cych jeszcze wówczas praw skazany 
musiał odsiedzieć jedną trzecią przy­
sądzonej mu kary zanim mógł się 
ubiegać o parol. W międzyczasie 
przepisy stanowe w tym zględzie 
uległy zmianie; każdy skazany na 
karę przeszło 20 lat więzienia może 
ubiegać się o warunkowe zwolnienie 
po odsiedzeniu 11 lat i 3 miesiędzy w 
zakładzie więziennym. Dieringer, 
który po dwóch latach został prze­
niesiony do Sądu Apelacyjnego 
oświadczył, iż nie mógł skazać Mont­
gomery’ego na śmierć w elektrycz­
nym krześle ponieważ prokuratura 
zgodziła się na łagodniejszy wymiar 
sprawiedliwości, jeżeli opryszek 
przyzna się do winy.

Obaj sędziowie podkreślają, że 
swego czasu istniał zwyczaj zawodo­
wy informowania sędziów, którzy 
wydali wyroki, że ich skazańcy zo­
staną zwolnieni. W ostatnim przy­
padku, żaden z nich nie otrzymał ta­
kiej informacji.

Montgomery, wzrostu 6 stóp i 8 podanymi przez podatników w ich 
cali, dokonał 3 gwałtów po zwolnie­
niu z więzienia. Dieringer twierdzi, 
iż doskonale pamięta oskarżonego, 
który dzisiaj liczy 39 lat, ze względu 
na jego wysoki wzrost i potężną bu­
dowę.

Przewodniczący Komisji Parolo­
wej Peter A. Kotsos odmawia wszel-

Wzrost Podatków 
w Berwyn

Wyborcy 100 Dystryktu Szkolnego 
w Berwyn głosowali w sobotę za 
uchwaleniem nowego podatku na 
szkoły, który przyniesie $240,000. 
Wyborcy zatwierdzili podwyżkę o 19 
centów od każdych $100 oszacowa­
nia nieruchomości na fundusz edu­
kacyjny oraz 5-centową podwyżkę 
na koszta administracyjne. Za 
pierwszą padło 1,770 głosów przeciw 
1,608 głosów, za drugą 1,687 przeciw 
1,638. Superintendent Dystryktu, Ro­
bert Gentry powiedział, że podwyż­
ka nie oznacza dodatkowych fundu­
szy, gdyż wystarczy zaledwie na 
Utrzymanie dotychczasowego perso­
nelu i zapobiegnie obcięciu niektó­
rych programów.

Szczepienie 
Przeciw Odrze

Dept. Rejestracji Używa 
Komputerów Do Badania Recept 
Na Niebezpieczne Środki Medyczne i Narkotyki

Funkcjonariusze stanowi używają 
komputerów, jako wydatnej pomo­
cy w ujawnieniu nadmiaru recept 
na niebezpieczne środki i narkotyki, 
wystawiane przez niektórych leka­
rzy. W przyszłym miesiącu mają 
być wniesione podania o pozbawie­
nie licencji 10 do 20 doktorów, w re­
zultacie prowadzonych obecnie do­
chodzeń.

Program, zainicjowany przez Sta­
nowy Departament Rejestracji i 
Edukacji polega na badaniu za po­
mocą recept na takie środki jak 
morfina, amphetamina i podobne, 
wydawane przez 7,000 lekarzy w Il­
linois. Szczegóły planu ujawnił re­
porterom dr John Fultz, koordyna­
tor wydziału medycznego Departa­
mentu Rejestracji. Rutynowym 
zwyczajem lekarze są obowiązani 
do składania do Dept. kopii wszyst­
kich recept na najbardziej niebez­
pieczne środki medyczne, z włącze­
niem wszystkich narkotyków. De­
merol oraz środki uspakajające, jak 
Valium i Librium nie są włączone 
w tę grupę. Z kopii recept agencja 
stanowa opracowała program kom­
puterowy, klasyfikujący lekarzy 
według ogólnej liczby recept, jakie 
wystawiają każdego miesiąca. 
System komputerowy zastosowano

Bandycki Napad w Tawernie 
Jedna Osoba Zabita, Dwie Ranne
Jedna osoba została zabita nato­

miast dwie ranne w wyniku strzela­
niny jaka miała miejsce w barze 
na północnej stronie miasta w nie­
dzielę wieczorem. Policja poszukuje 
członka bandy motocyklistów, który 
jak wynika z zeznań świadków — 
otworzył ogień z karabinu małego 
kalibru. Napad miał być zemstą za 
zabici w kwietniu br. w tym samym 
barze jednego z motocyklistów.

Tragiczny incydent rozegrał się w 
B and D Lounge, 2141 n. Leavitt. Je­
den z gości tawerny, niejaki Zenon 
Mitura, lat 38, zam. pnr. 2137 N. Lea­
vitt, został zabity na miejscu. Mi­
tura został kilkakrotnie trafiony w 
pierś oraz w lewe ramię. Po prze­
wiezieniu ofiary do szpitala St. Eli­
zabeth’s lekarze orzekli zgon.

Właściciel tawerny, Cecil Craw­

ford, lat 53, oraz inny klient, 22-letni 
Dan Meadow, zam. pnr. 2143 W. 
Shakespeare, zostali poważnie ranni 
i przebywają w szpitalu. Crawford, 
który mieszkał tuż nad swoją tawer­
ną, był najwyraźniej obiektem za­
machu. Policja twierdzi, iż ścigany 
osobnik siedział w barze przy ladzie. 
Crawford pracował jako barman i 
znajdował się w bezpośredniej odleg­
łości od bandyty. W pewnej chwili 
mężczyzna wstał, mówiąc: “Sorry, 
but it’s got to be that way”, po czym 
otworzył ogień.

Lekarze twierdzą, iż pomimo licz­
nych ran, życiu Crawforda me za­
graża niebezpieczeństwo. W gor­
szym stanie jest 22-letni Meadow, 
który kilkakrotnie został trafiony 
w plecy.

Nikt ze świadków nie zauważył, 
żeby napastnik był uzbrojony, aż ten 
wyciągnął karabin kalibru 30 mm. 
Policja twierdzi, iż poszukuje człon­
ka bandy motocyklistów zwanej 
D.C. Eagles. Crawford twierdzi, iż 
napastnik jest znany jako “Charley 
Brown”, aczkolwiek najprawdopo­
dobniej nie jest to jego prawdziwe 
nazwisko. Policja zdołała później 
dokonać identyfikacji poszukiwa­
nego, który nazywa się James D. 
Coleman, lat 34. Adres zamieszka­
nia zbrodniarza nie jest jednak zna­
ny.

Kwestionowane zeznania 
Podatkowe Za 1974 Rok 

37,000 Podatników w Illinois
Nie Podało Wszystkich Dochodów

Urząd Skarbowy wysłał upomnie­
nia do 37,000 mieszkańców Illinois 
i innych środkowo-zachodnich sta­
nów, gdyż nie podali oni wszystkich 
swoich dochodów w zeznaniach po­
datkowych za 1974 rok. W całym kra­
ju wysłano 420,000 takich upomnień. 
Kwestionowane zeznania sprawdza­
no w Centrali Urzędu Skarbowego, 
w Kansas City, Missouri, dokąd prze­
syła się wszystkie indywidualne ze­
znania podatników z Illinois, Wis­
consin, Iowa i Missouri. Niedokład­
ności stwierdzono systemem kompu­
terowym, porównując dane posiada­
ne przez Urząd Skarbowy, z sumami

Apel Szefa Policji 
Do Mieszkańców Chicago 

Rochford Ostrzega Kierowców Przed
Nadużyciem Trunków

włącznie. Szef policji apeluje do 
wszystkich mieszkańców, aby je­
chali i chodzili jaknajbardziej uważ­
nie i nie nadużywali trunków w sezo­
nie świątecznym, szczególnie jeśli 
mają pełnić funkcję kierowców, a 
nie pasażerów. Rochford apeluje 
również do osób urządzających 
przyjęcia gwiazdkowe i noworoczne, 
aby ograniczyli ilość trunków dla 
swych gości lub pracowników.

Policja Chicagoska — mówi Roch­
ford — będzie w tym roku zwracała 
szczególną uwagę na nietrzeźwych 
i niedbałych kierowców, jak i na te 
ulice na których zdarzało się naj­
więcej wypadków. Każdego wypad­
ku można uniknąć przy dobrych 
chęciach, oszczędzając ofiarom 
bólu, a rodzinie kłopotów lub tra­
gedii w okresie świątecznym. Boże 
Narodzenie, kończy swój apel Roch­
ford, jest świętem Pokoju i Radości 
i tylko od nas samych zależy, aby- 
śmy spędzili ten okres w dobrym 
zdrowiu, nie narażając swoich naj­
bliższych, siebie i przechodniów, 
którzy często padają ofiarami nie­
rozważnej jazdy kierowców. Każdy 
jadący autem powinien wołać gło­
śno do przechodniów, by zdążyli 
usunąć się z drogi.

CTA Potrzebuje Pomocy Dla 
Uniknięcia Niewypłaty Bondów

Operujące z deficytem CTA, ma­
jące do spłacenia bondy na sumę 
$20 przeszło milionów w 1978 roku, 
będzie zmuszone ogłosić niewypła­
calność bondów chyba, iż jakaś 
agencja pośpieszy im z pomocą.

Niewypłata bondów może spowo­
dować podwyżkę opłat za przejazdy, 
by móc bondy te spłacić. Bondy sta­
nowią część z wydanych w roku 1947 
i 1951 bondów na sumę $135 milio­
nów użytych na zakup starej władzy 
Chicago Rapid Transit i linii naziem­
nych. Z tej sumy spłacone zostało 
$96.4 milionów. Od pozostałości $20.6 
milionów ma być spłacone do 1 lipca 
1978 roku, a następne $18 milionów 
dnia 1 lipca 1982 roku.

Eksperci ze Stanowej Agencji 
Ochrony Środowiska (Environ­
mental Protection Agency) stwier­
dzili, iż spora zawartość trojącego 
amoniaku w jeziorze Michigan w 
rejonie portu Waukegan jest powo­
dem masowego ginięcia tutaj łososia 
i innych ryb. Harry Wight, biolog 
z Illinois Departament of Conserva­
tion (Departament Ochrony Przy­
rody) twierdzi, iż znaleziono okazy 
łososia o wadze 4 do 25 funtów 
w płytkich wodach przybrzeżnych 
i na plażach.

Wight natknął się na 65 sztuk 
martwych ryb 22 września, a za 6 
dni później na 35 ryb. Zwrócono 
tedy uwagę na incydent, który w je­
ziorze nie ma precedensu. Łososie 
najwyraźniej kierowane żądzą go­
dów i składania ikry wpłynęły do 
zanieczyszczonego jeziora i zostały 
zatrute. Aczkolwiek gatunek tej 
ryby obumiera po cyklu godowym, 
Wight utrzymuje, iż żadna z bada­
nych przez niego ryb nie była jeszcze 
nawet gotowa do godów.

Eksperci zwracają na incydent 
specjalną uwagę ponieważ wiadomo 
jest, że łosoś jest niezwykle odporną 
rybą i potrafi żyć w warunkach 

Aresztowano Pięciu Wyrostków 
Członków Szajki Kradzieży Aut 

Policja szeryfa powiatu Du Page 
aresztowała w ubiegły piątek pięciu 
wyrostków — w tym trzy nieletnie 
dziewczęta, podejrzane o prowa­
dzenie szajki zajmującej się kra­
dzieżami samochodów w powia­
tach Will, Cook i Du Page.

Serię aresztowań rozpoczęła po­
licja w piątek, kiedy zatrzymano 
17-letmego Ricky Hawks, z pnr. 1610 
55-ty Ct., Cicero, oraz towarzyszącą 
mu 15-ietnią dziewczynę w skra­
dzionym aucie w Downers Grove, 
jak oświadczył detektyw, sierżant 
Kenneth Lepie.

W kilka godzin później areszto­
wano 19-letniego Daniela Gigiano, 
z pnr. 1816 S. 50-ta ul., Cicero, oraz 
dwie towarzyszące mu dziewczęta
15- letnie. Policja szeryfa zatrzymała 
ich, gdy jechali autem skradzio­
nym w pobliżu skrzyżowania się
16- ej ality i Central ave., w Cicero.

Pc aresztowaniu Ricku Hawks’a, 
władze policyjne w Cicero i Du Page 
wszczęły szczegółowe śledztwo, po­
dejrzewając iż chodzi tu o możliwą


